
I sekretarz KC PZPR w Bułgarii

Spotkanie z T. Żiwkowem
7 bm. przybył do Warny I 

sekretarz KC PZPR — Edward 
Gierek, który na zaproszenie 
I sekretarza KC BPK Todora 
Ziwkowa spędzi krótki wypo­
czynek w Bułgarii.

Na warneńskim lotnisku Ed 
warda Gierka powitał Todor 
Żiwkow. Obecni byli członko­
wie władz partyjnych i pań­
stwowych LRB oraz okręgu 
warneńskiego.

Obecny był ambasador PRL 
w LRB — Lucjan Motyka.

W sobotę w rezydencji Jew- 
ksinonograd odbyło się spotka 
nie I sekretarza KC PZPR Ed-

warda Gierka z I sekretarzem 
KC BPK przewodniczącym Ra 
dy Państwa LRB, Todorem Ziw 
kowem. W czasie rozmowy, któ 
ra upłynęła w partyjnej, serde 
cznej atmosferze, omawiano 
sprawy dwustronnej współpra 
cy między Polską Zjednoczoną 
Partią Robotniczą a Bułgarską 
Partią Komunistyczną, między 
Polską a Bułgarią, a także nie 
które aktualne problemy sytu 
acji międzynarodowej i świa­
towego ruchu komunistyczne­
go i robotniczego.

Todor Żiwkow podejmował 
Edwarda Gierka kolacją.

Radiomagnetofony z „Kasprzaka*

Bjoern Borg 
znów najlepszy

Triumfem Szweda Bjccrna 
Borga zakończył się finał gry 
pojedynczej mężczyzn tegorcz- 
nych tenisowych mistrzostw 
Wielkiej Byrtanii na kortach 
trawiastych w Wimbledonie. W 
finale pokonał on Amerykanina 
Roscoe Tannera w meczu trwa­
jącym 2 godz i 50 min. 6:7, 6:1, 
3:6, 6:3, 6:4. Było to już czwar­
te z rzędu zwycięstwo Szweda 
w turnieju wimbledońskim. Po­
przednio zwyciężył on w latach 
1976, 1977 i 1978. Szwed jest pier 
wszym tenisistą w historii do­
tychczasowych rozgrywek w 
Wimbledonie, który wygrał tur 
niej 4 razy z rzędu.

Finał rozpoczął się zupełnie 
inaczej niż przewidywała 15- 
tysięczna widownia. Zamiast 
zdecydowanej supremacji Bjo- 
ema Borga, pierwszy set zakoń­
czył się po 43 minutach zwy-
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Brązowy medal 
kajakarzy górskich

Bardzo dobrze spisali się pol­
scy kajkarze górscy w pierw­
szym dniu zawodów slalomo­
wych na mistrzostwach świata 
w Jonąuiere (Kanada). Wszy­
stkie trzy polskie osady C-ź 
zajęły miejsca w czołowej dzie­
siątce mistrzostw, a najlepszy 
rezultat uzyskali Jerzy Jeż i 
Wojciech Kudlik, którzy wy­
walczyli brązowy medal. Ry­
szard Seruga i Jan Frączek u- 
plasowali się na 7 pozycji, a 
Jacek Kasprzycki i Zbigniew 
Czaja — na 9 miejscu. (PAP)

Wysoka wygrana 
piłkarzy Lecha

W towarzyskim meczu piłkar 
skina reprezentacja Soczi prze­
grała z Lechem Poznań 0:6 (0:1). 
Bramki zdobyli: Zbigniew Mi­
lewski — 4 oraz Mirosław Okoń 
ski i Zbigniew Stelmasiak.

PAP

Porażka Katowic
w Bułgarii

w meczu piłkarskim o Pu­
char Intertoto rozegranym w 
Błagojewgradzie spotkały się 
drużyny występujące w grupie 
VII: miejscowy Pirin i GKS Ka 
towice. Zwyciężyli piłkarze buł­
garscy 3:0 (1:0). (PAP)

Polscy żużlowcy 
pokonali Anglię
Międzypaństwowy mecz żu­

żlowy Polska — Anglia rozegra 
ny w sobotę w Bydgoszczy za 
kończył się zdecydowanym zwy 
cięstwem reprezentantów Pol­
ski 64:44.

Zdecydowanie najlepszym za 
Wodnikiem w zespole angiel­
skim był M. Lee, który startu­
jąc w sześciu biegach zdobył 17 
pkt. W zespole polskim najle­
piej-zaprezentowali się: R. S;7 - 
boń ń J. Rembas;: oh?i zdobył 
po il pkjt oraz M. Ziarn 
12 pW (PAP) y * ■ *
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E. Gierek przyjął delegację HOT

Działania środowisk technicznych 
istotne dla rozwoju kraju

I sekretarz KC PZPR Ed­
ward Gierek przyjął 7 bm. de 
legację Naczelnej Organizacji 
Technicznej.

W spotkaniu uczestniczyli 
członkowie Biura Politycznego 
KC PZPR: wicepremier Mie­
czysław Jagielski i sekretarz 
KC Stefan Olszowski.

Obecny był zastępca kierow­
nika Wydziału Przemysłu Cięż 
kiego, Transportu i Budownic­
twa KC PZPR Henryk Pud­
łowski.

Naczelna Organizacja Tech­
niczna, będąca federacją 20 sto 
warzyszeń naukowo-technicz­
nych, skupia w swych szere­
gach około 500 000 inżynierów 
i techników. NOT organizuje 
rocznie około 5 000 kursów róż 
nego stopnia dla 150 000 osób, 
przyczynia się do upo wszech -

Dziś początek procesu ratyfikacji 

układu SALT II w Kongresie USA
Dzisiaj w Senacie Stanów 

Zjednoczonych rozpoczyna się 
proces ratyfikacji porozumie­
nia SALT II.

Zgodnie z tradycją i zasada­
mi prac Kongresu w pierw­
szym etapie procesu ratyfika­
cji Komisja Spraw7 Zagranicz­
nych Senatu prowadzić będzie 
publiczne przesłuchania osób 
uznanych za ekspertów w spra 
wach będących przedmiotem 
rozważań, a więc w tym wy-

L. Breżniew w Sewastopolu
Leonid Breżniew przebywa 

obecnie w Sewastopolu. Ser­
decznie witany zwiedzał w so­
botę miasto i złożył kwiaty pod 
obeliskiem ku czci wyzwoli­
cieli Sewastopola od hitlerow­
skich najeźdźców.

W tym samym dniu przy­
wódca radziecki spotkał się z 
przedstawicielami aktywu par 
tyjnego i państwowego miasta

Pomoc SKR

Sprawny zbiór plonów 
w nietypowych warunkach 

cząć systematyczne koszenie żyOstatnie ochłodzenie, prze­
ciwdziałające parowaniu, po­
prawiło wprawdzie nieco sytu 
ację glebową, ale posucha na­
dal daje się we znaki. Na co­
raz większym areale szybko 
dojrzewa rzepak i uprawy zbo 
żowe. Prace w rolnictwie z ka 
żdym dniem przybierają na si 
le. Główny ciężar ich wykona 
nia w gospodarce indywidual 
nej spoczywa na kółkach rol­
niczych.

Wojewódzki Związek Kółek 
Rolniczych w Poznaniu otrzy­
mał w tym roku do rozdziału 
wśród SKR-ów 78 „Bizonów” 
oraz 97 pras samozbierających. 
Mimo ogólnych kłopotów z 
brakiem części zamiennych do 
maszyn, które szczególnie by­
ły eksploatowane w czasie u- 
biegłorocznych zbiorów, poz­
nańskie spółdzielnie kółek roi 
niczych uporały się z ich re­
montami. Z chwilą rozpoczę- 
cia one w

i' połnśj gotowości,'co jest o J y- 
B le woźne, żc jc'— z? w tym ty 
■ godami przewiduje się rozpo-

niania nowatorskich rozwiązań 
technicznych poprzez liczne 
konferencje, wystawy i sym­
pozja naukowo-techniczne, jest 
współorganizatorem wszyst­
kich ważniejszych konkursów 
z dziedziny techniki, zaś war­
tość przeprowadzonych jedy­
nie w ubiegłym roku eksper­
tyz technicznych i opracowa­
nej przez zespoły rzeczoznaw­
ców dokumentacji wyniosła 
blisko miliard złotych.

W toku spotkania podkreślo­
no, że społeczne działania śro­
dowisk technicznych jest waż­
nym czynnikiem rozwoju róż­
norodnych form pracy NOT i 
stowarzyszeń naukowo-tech­
nicznych, które swą działalno­
ścią przyczyniają się w istotny 
sposób do realizacji zadań spo 

padku rozbrojenia i całokształ 
tu stosunków amerykańsko-ra- 
dzieckich.

W dwa tygodnie później po­
dobne przesłuchania rozpocz- 
nie Komisja Sił Zbrojnych Se­
natu.

Przesłuchania trwać będą za 
pewne około 5 tygodni.

Można się spodziewać, że gło 
sowanie nad wnioskiem o ra­
tyfikację odbędą się na przeło 
mie listopada i grudnia. (PAP) 

interesując się żywo przedsię- 
biorstawmi, które wykonały 
zadania planowe, rozwojem 
współzawodnictwa socjalistycz­
nego oraz warunkami życia i 
pracy mieszkańców. W toku 
spotkania Leonid Breżniew 
przedstawił szereg sugestii do­
tyczących rozwoju gospodarki 
miasta i poprawy usług dła 
ludności. (PAP) 

ta.
Dotychczas sprzętem kółek 

rolniczych skoszono w Poznań 
skiem około 2000 hektarów rze 
paku (na ogólny areał do zbić 
ru 5 500 ha) oraz 460 hektarów 
jęczmienia ozimego. W rejonie 
Czempinia i Mosiny przystępu 
je się już do omłotów (zbio­
rów dokonuje się systemem 
dwufazowym).

Bezpośrednio po sprzęcie u- 
praw dokonywane będą pod- 
orywki — aby przez ten za­
bieg szybko przeciwdziałać dal 
szemu ubytkowi wilgoci w gle­
bie. Dokonać trzeba także nie­
zwłocznie wapnowania oraz sie 
wu popłonów.

W całym kraju brakuje taśm 
do rozsiewania wapna, toteż 
spółdzielnie kółek rolniczych w 
rejonie kopalni zaczęły rozwią 
zy wać ten problem we własnym 
zakresie. Np. SKR w Ślesinie 
(Konińskie) rozpoczęła produk 
cję taśm z odpadów górniczych 
taśmociągów, zaspokajając w 
ten sposób także potrzeby in­
nych SKR-ów. (zd) 

ł eczno -ge "radarcsweju 
kraju.

Wskazano, że środowisko * 
techniczne po XII Plenum KC 
uzyskało szersze możliwości 
specjalizacji zawodowej inży­
nierów.

Uczestnicy spotkania podkre­
ślili, że ostatnio NOT skiero­
wała szczególną uwagę na za­
gadnienia energetyki zajmując 
się m. in. problemami energo­
chłonności przemysłu, zabez­
pieczenia niezbędnych zapasów 
paliw i zmniejszenia awaryj­
ności w zakładach energetycz­
nych. Zajmować się też będzie 
sprawami usprawnienia tran- 
snortu i racjonalizacji impor­
tu, podniesienia jakości bu­
downictwa mieszkaniowego,
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65 rocznica urodzin

Gratulacje z Polski 
dla W. Stopka

Prezes Rady Ministrów Piotr 
Jaroszewicz wystosował gra­
tulacje do przewodniczącego 
Rady Ministrów Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej Wil­
li Stopha z okazji 65 rocznicy 
jego urodzin, przypadającej w 
dniu 9 bm. (PAP)

K. Somoza ogłosił 
gotowość podania się 

do dymisji
Dyktator Nikaragui Anastasic 

Somoza zgłosił w sobotę na zebra 
nm kierowanej przez niego Par­
tii Liberalnej gotowość podania 
się do dymisji, jeśli zostaną speł 
nione pewne, postawione przez 
niego, warunki. Somoza żąda a- 
trzymania Gwardii Narodowej i 
zachowania przynajmniej jedne­
go. przedstawiciela Partii Liberał 
nej w przyszłym rządzie. Kwestia 
I5~tysjęcznej Gwardii Narodowej 
jest jedną z głównych przeszkód 
aa drodze do uregułowania fcry- 
zysu.

Zgodnie z informacjami pocho­
dzącymi z kół dyplomatycznych, 
Stany Zjednoczone 1 niektóre 
wpływowe kraje Ameryki Łaciń­
skiej, tafcie jak Kolumbia i We­
nezuela, byłyby skłonne uznać 
rząd odnowy narodowej pod wa­
runkiem włączenia w jego skład 
dwóch polityków ze skrzydła u- 
miarkowanego. (PAP)

KrótKo * Krótko I

Apel do rządu W. Brytanii
Towarzystwo Przyjaźni Brytyj- 

sko-Radzieckiej wysłało do pre­
miera W. Brytanii p. Margaret 
Thatcher. w którym wzywa rząd 
do podjęcia inicjatywy w dziedzi­
nie zmniejszenia arsenałów mili­
tarnych w Europie.

Spotkanie w Wiedniu
Przebywający od piątku wieczo 

rem z wizytą przyjaźni w Austrii 
przewodniczący Komitetu Wyko­
nawczego Oi-ganizaeji Wyzwole­
nia Palestyny, Jaser Arafat prze­
prowadził w sobotę rozmowę z 
kanclerzem Austrii Bruno Kreis- 
kym, który jest zarazem wice­
przewodniczącym Międzynarodów­
ki Socjalistycznej.

Y. Lułe w Londynie
... l^r Yweufu

Znosie ś poszukiwane radiomagnetofony kasetowe MK 2500 wy- 
i warzone są w Zakładach Radiowych im. Marcina Kasprzaka w 
Warszawie. Co roku zwiększa się ich produkcja. W tym roku ZRK 

wykonają ponad 200 000 tych urządzeń.
Na zdjęciu: fragment linii montażu podzespołów radiomagnetofo­

nów kasetowych MK 2500.
CAF — fot. Kwiatkowski

Polsce na 35-1 ecie

Panorama kultury
Wojsk Lotniczych

Jedną z cennych inicjatyw 
podjętych przez żołnierzy 
Wojsk Lotniczych, dla uczcze­
nia 35-lecia PRL i powstania 
ludowego Lotnictwa Polskie­
go jest przegląd dorobku kul­
turalnego pod nazwą „Pano­
rama kultury Wojsk Lotni­
czych”. W pełni ukaże ona 
udział żołnierzy WL w tworze 
niu dóbr kulturalnych we 
wszystkich dziedzinach. W set 
kach imprez żołnierze Wojsk 
Lotniczych zaprezentują spo­
łeczeństwu swoje osiągnięcia 
w amatorskiej twórczości arty 
stycznej. Występy, wystawy 
będą mogli oglądać mieszkań­
cy miejscowości w których 
stacjonują jednostki WL Naj 
lepsze zespoły wezmą udział w 
centralnych imprezach w Poz 
naniu od 18 lipca do 27 sierp 
nia br.

Bogaty program przewiduje

12 rajd „Szlakami Zdobywców Wału Pomorskiego" zakończony

Karnawał młodości w Wałczu
W Wałczu odbyło się zakoń­

czenie 12 Centralnego Rajdu 
Szlakami Zdobywców Wału Po 
morskiego — największej tury 
stycznej i politycznej imprezy. 
Związku Socjalistycznej Mło­
dzieży Polskiej dla uczczenia 
35-lecia Ludowej Ojczyzny.

Lale w niedzielę w godzinach ran 
nych opuścił Tanzanię udając się 
do Londynu. Przywódcę ugan- 
dyjj&iego pożegnał na totnisfcu 
prezydent Tanzanii Jwłias Nyere- 
re.

Kongres weterynarzy
Z odziałem ponad WiO naukow­

ców i specjalistów z 6a krajów 
świata zakończył się w sobotę w 
Moskwie XXI Światowy Kongres 
Weterynaryjny. Uczestnicy ob­
rad wysłuchali ponad tysiąca re­
feratów dotyczących najważniej­
szych zagadnień współczesnej na­
uki i praktyki weterynaryjnej. 
Naukowcy koncentrowali uwagę 
na dalszym doskonaleniu metod 
profilaktyki i leczenia chorób zwie 
rząt.

Sesja ministrów OJA
Od 6 b;^. w stolicy 

wystawy prac plastycznych i 
fotograficznych. W czasie wy 
stawy poplenerowej poznań­
skich artystów plastyków od­
będzie się spotkanie amato­
rów z profesjonalistami.

W Poznaniu od 28 do 31 Ep 
ca trwać będzie przegląd arna 
torskich filmów z wojsko­
wych Amatorskich Klubów 
Filmowych podczas którego 
żołnierze spotkają się z TH— 
mówcami podobnego klubu 
„A W A” działającego przy poz 
nańskim Pałacu Kultury.

Nowością w tym roku bę­
dzie zlot „pododdziałów wzoro 
wej kultury”, tj. zespołów wy­
konujących wzorowo swoja 
żołnierskie obowiązki, a jed­
nocześnie wykazujących się 
inicjatywami i poczynaniami 
kulturalnymi. W tej imprezie 
uczestniczyć będą również prze
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Na uroczystość przybyli: I sj 
kretarz KW PZPR w Pile — 
Alfred Kowalski, sekretarz 
Zarządu Głównego ZSMR 

— Kazimierz Fortuna, przedst/i 
wiciele Indowego Wojska Btó-
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rowii, obraduje XXXIII sesja Ra 
dy Ministerialnej Organizacji 
Jedności Afrykańskiej (OJA). Mi­
nistrowie spraw zagranicznych 
krajów członkowskich OJA roz­
patrują aktualne problemy kenty 
nentu i mają za zadanie przed­
stawić odpowiednie zalecenia Kon 
ferencji Szefów Państw i Rządów 
OJA- którzy t? bm. zasiądą za sio 
łem obiad w Mpnrovii.

Wstrząsy w Jugosławii
W nocy z piątku na sobotę za­

notowano w Jugosławii kolebie 
trzęsienie ziemi. Sejsmografy In 
stytutu Sejsmicznego w Belgra­
dzie wykazały, że miało ono siłę 
5,5 stopnia w 12-stopniowej skali 
Mercalliego. Epicentrum trzęsie 
nia znajdowało się w odległości 
230 kilometrów na południowy za 
chód od Belgradu,, w sejonie

G.olija. -
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117 niektórych zakładach 
” pracy powszechne było 

swego czasu przekonanie, 
że najkrótsza droga do 
wzrostu produkcji prowa­
dzi przez inwestycje. Tu 
i ówdzie można było usły 
szeć, wsparte przewidywa­
nymi korzyściami, życze­
nie: gdybyśmy mogli wy­
budować dwie hale, kupić 
nowoczesne maszyny... Gdy 
nie udało się później uzy­
skać na to zgody, trzeba 
było jakoś sobie radzić.
Wnikliwie analizowano
wówczas organizację pra­
cy , technologie produkcji 
i okazywało się, że bez no 
wych hal i maszyn też moż 
na więcej i lepiej. Tak to 
wspomniane przekonanie 
nie wytrzymało konfron­
tacji z gospodarnością, bo­
wiem droga przez inwesty 
cje nie zawsze jest naj­
krótsza, choć na ogół naj­
łatwiejsza.

Rok 1979 przynosi kolej 
ne zmiany jakościowe w 
polityce inwestycyjnej, ba­
zujące właśnie na gospo­
darności. Szacuje się, że 
wśród zewidencjonowanych 
maszyn znajduje się wiele 
zbędnych w jednym zakla 
dzie, a potrzebnych w dru 
gim. Ich wartość sięga 
kwoty 6 miliardów złotych. 
Równocześnie na placach 
budów przemysłowych za­
legają niewykorzystane no 
we maszyny, z których 
część pochodzi z importu. 
Nic przeto dziwnego, że te 
goroczny plan przewiduje 
zmniejszenie ogólnych na­
kładów inwestycyjnych o 
11 procent w porównaniu 
z rokiem 1978. Trzeba bo 
wiem lepiej wykorzystać 
to, co już posiadamy. 
Zwłaszcza teraz, gdy musi 
my odrobić zaległości spo­
wodowane zimą, zrobić 
wszystko, aby pomyślnie 
wykonać zadania tegorocz­
nego planu.

Dla osiągnięcia tego ce­
lu niezbędne jest właśnie 
zapewnienie udziału w pro 
dukcji wszystkim maszy­
nom. Udziału bez postojów 
i tam gdzie jest to potrzeb 
ne na dwie i trzy zmiany. 
Tak nakazuje gospodarność 
i troska o to, aby nie mar­
nowała się żadna złotów­
ka.

PIK

Działania środowisk technicznych
istotne dla rozwoju kraju

Dokończenie ze str . 1 
usprawnienia gospodarki wod­
nej.

Stwierdzono, iż federacja 
NOT dostrzega rezerwy tkwią­
ce w wykorzystaniu obecnego 
potencjału kadr technicznych 
oraz możliwości stworzenia wa­
runków zwiększających aktyw 
ność zawodową tej grupy przez 
podniesienie rangi zawodu, 
poprawę wyposażenia warszta 
tu pracy, opracowanie i uru­
chomienie ogólnopaństwowego 
systemu doskonalenia wiedzy.

Uczestnicy spotkania poin­
formowali Edwarda Gierka, że 
z myślą o zbliżającym się VIII 
Zjeździe partii — przygotowu­
ją inżynierskie prognozy roz­
woju poszczególnych dziedzin 
i problemów techniki. Przeka­
zali też meldunki o realizacji 
przez środowiska techniczne 
czynów dla uczczenia 35-lecia 
PRL.

W rozmowie wskazywano, że 
zbliżający się VIII Kongres 
Techników Polskich, określić 
powinien zadania środowisk 
technicznych, wynikające z 
planów' społeczno-gospodar­
czych przyszłej 5-latki, ustalić 
kierunki działania dla kształ­
towania nowowczesnego obli­
cza kraju oraz sformułować za 
dania organizacji technicznych

w podnoszeniu kwalifikacji i 
etyki zawodowej inżynierów i 
techników.

Zwracając się do uczestników 
spotkania Edward Gierek, 
wskazał, że zbiega się ono z 
przystąpieniem do dyskusji 
nad projektem tez VIII Zjaz­
du partii. Jeszcze 4 lata temu, 
gdy przystępowaliśmy do dys­
kusji nad tezami na VII Zjazd 
partii — powiedział I sekre­
tarz KC PZPR — sytuacja w 
świecie wyglądała zupełnie ina 
czej niż obecnie. Już wtedy 
przewidywaliśmy wzrost trud­
ności, ich zakres . przerósł jed­
nak nasze oczekiwania. Dlate­
go teraz mu simy tak sterować 
naszą gospodarką, by rozwija­
ła się nadal i pomyślnie' roz­
wiązywać nroblemy społeczne, 
z korzyścią dla wszystkich o- 
bywateli.

Szczególnie dotkliwym stał 
sie w dobie obecnej problem 
paliw płynnych, za których 
import z roku na rok płacimy 
coraz wiecej. Musimy więc kon 
centrować całą naszą wiedzę 
na przetwarzaniu węgla, aby tą 
droga ponrawić bilans paliwo­
wy. Dzięki szczególnie wydat­
nym inwestycjom w naszym 
przemyśle wydobywczym — 
zwłaszcza węglowym — powie 
dział Edward Gierek — może-

my zaspokoić energetyczne po­
trzeby kraju i utrzymać wyso­
ki eksport węgła.

Naszym wspólnym proble­
mem, w którego rozwiązanie 
musi się aktywnie włączyć śro 
dowisko techników i inżynie­
rów — powiedział Edward Gie 
rek — jest problem racjonali­
zacji transportu. Opóźnienia 
w jego rozwiązywaniu stałyby 
się bowiem poważnym hamul­
cem naszego rozwój u. Trzeba 
też zastanowić się nad koncep­
cją skutecznego rozwijania za­
interesowań kadry technicznej 
sprawami eksportu, gdyż w 
dzisiejszym świecie pomyślność 
eksportu zależy w dużym stop­
niu od nowoczesnego projek­
towania.

I sekretarz KC PZPR prze­
kazał zebranym, a za ich po­
średnictwem całemu środowis­
ku ludzi techniki życzenia po­
myślnej i owocnej działalnoś­
ci dla dobra kraju.

W skład delegacji, której 
przewodniczył prezes NOT — 
Aleksander Kopeć, wchodzili 
m. in. z Wielkopolski: przewód 
niczący Komitetu Uczelnianego 
NOT w Politechnice Poznań-
skiej Kazimierz Kozioł i
prezes ROW NOT w Kaliszu — 
Jerzy Pilecki. (PAP)

Zakończvł się 
spis rolny

7 bm. zakończył się doroczny
spis rolny, 
stwierdził 
GUS Jan 
sprawnie.

Prace spisowe — jak 
dyrektor Biura Spisu 
Bielec — przebiegały 
W niektórych wsiach

już w trzecim dniu jego trwania 
zakończono zbieranie informacji 
spisowych. Rolnicy, bądź człon­
kowie ich rodzin udzielali rach­
mistrzom rzeczowych i wyczerpu­
jących odpowiedzi na dość liczne 
pytania dotyczące wielkości po­
wierzchni zajętej pod różne uprą 
wy, stanu pogłowia poszczegól­
nych gatunków zwierząt gospodar 
skich oraz posiadanych maszyn i 
urządzeń rolniczych. W prze pro 
wadzaniu spisu aktywnie poma­
gały urzędy gmin i miast oraz 
urzędy wojewódzkie. (PAP)

KRONIKA DNIA
• ■

CENTRALNY RAJD HARCERSKI „WISŁA—79"

' Ponad 1000 harcerek 5 harcerzy z całego kraju wyruszyło 7 bm. na 
trasy V Centralnego Rajdu Harcerskiego „Wisła-79”. 2-tygodniowa wę­
drówka będzie jednym z elementów ogólnopolskiej akcji ZHP „Har­
cerska służba Wiśle’*. Uczestnicy rajdu zapoznają Się z osiągnięciami 
regionu nadwiślańskiego w okresie 35-lecia PRL, wezmą udział w 
spotkaniach z weteranami II wojny światowej, wykonując szereg prac 
społecznych, włączając się m. in. w akcję żniwną. (PAP)

SPOTKANIE AKTYWU GOSPODARCZEGO

7 Inn. w Zabrzu odbyło się spotkanie aktywu gospodarczego i samo­
rządów robotniczych zakładów woj. katowickiego, na którym — na­
wiązując do III Krajowej Narady Przedstawicieli Samorządu Robot­
niczego — z perspektywy półrocza, dokonano gospodarskiej oceny i wy­
tyczono kierunki dalszego działania dla pełnej realizacji zadań społe­
czno-gospodarczych regionu w roku 35-lecia Polski Ludowej i przygo­
towań do Vin Zjazdu PZPR.

Obradom przewodniczył członek Biura Politycznego KC, I sekre-
tarz KW PZPR w Katowicach — Zdzisław Grudzień. W spotkaniu 
wziął udział zastępca członka Biura Politycznego KC PZPR, wicepre­
mier, przewodniczący Komisji Planowania przy Radzie Ministrów — 
Tadeusz Wrzaszczyk. (PAP)

Brawurowa lub nieprzepisowa 
jazda oraz nieostrożne przecho­
dzenie przez jezdnię, były w so 
botę przyczyną wielu wypadków 
drogowych w Wielkopolsce. Oto 
dane o niektórych z nich:

@ W Połajewie w woj. pilskim, 
doznała ciężkich obrażeń kobieta 
która przechodząc nieostrożnie 
przez Jezdnię została potrącona 
przez samochód.

Q W czasie wymijania wozu 
konnego, na ul. Rogozińskiej w 
Wągrowcu, zderzył się motorowe 
rzysta z motocyklistą. Stwier­
dzono u nich ciężkie obrażenia 1 
przewieziono do szpitala.

0 Na trasie Wałcz — Witanko

wo w Pilskiem, kierowca samo­
chodu osobowego najechał na ro­
werzystę, który odniósł ciężkie 
obrażenia
• W Śmiglu w woj. leszczyń­

skim, kierujący samochodem maę 
ki „Opel” nie zatrzymał się przed 
znakiem „stop”, na skutek cze­
go zderzył się z „Fiatem” 125p. 
Pasażerka „Opla” przebywa w 
szpitalu w Kościanie.

® Nieostrożna jazda kierowcy 
„Fiata” 126p, doprowadziła na ul. 
Warszawskiej w Kłodawie do zde 
rżenia się z drugim samochodem 
tej samej marki. Jeden z pasa­
żerów został ranny.

9 W Tarnówku w woj. koniń­
skim. spłonęła w jednym z gospo 
darstw stodoła z sianem. Straty 
szacu je się na około 45 000 zł.
0 Na ul. Górnośląskiej w KaH- 

szu odniosła obrażenia kobieta, 
która nagle wszedłszy na jezdnię 
zza stojącego autobusu wpadła 
pod samochód, (b)

Naruszenie obszaru powietrznego NRD
Jak poinformowała agencja 

ADŃ, w ubiegłych tygodniach 
doszło do ponownego narusza 
nia obszaru powietrznego NRD 
przez samoloty z Republiki 
Federalnej Niemiec. Te bez­
prawne akty wtargnięcia nad 
terytorium NRD miały miej­
sce: 29 czerwca br. w rejonie 
Sonneberg, 30 czerwca br. w 
rejonie Grevesmuehlen oraz 3 
b'nca br. w rejonie Halber-

Przypadki te prowadzą do 
poważnego zagrożenia bezpie­
czeństwa lotów nad terytorium

NRD — pisze ADN — tylko 
dzięki rozważnemu postępowa 
niu organów, odpowiedzial­
nych za bezpieczeństwo obsza 
ru powietrznego nie nastąpiły 
poważne skutki tych prowoka 
eyjnych działań.

Pomimo, iż stałe przedsta­
wicielstwo NRD w Bonn zło­
żyło w ostatnich tygodniach w 
Urzędzie Kanclerskim RFN 
zdecydowany protest przeciw 
ko podobnym aktom należy 
ocenić, że niezgodne z pra­
wem naruszanie obszaru po­
wietrznego NRD, jest kontynuo 
wane. (PAP)

Rezygnacja G. Andreottiego

Nowe konsultacje 
prezydenta Wioch

W sobotę po południu wobec

„Nhan Dan“ 
o rokowaniach
SRW ChRL

fiaska 
wego 
złożył 
miera

swej misji utworzenia no 
rządu Giulio Andreotti, 

rezygnację z mandatu pre 
desygnowanego na ręce

prezydenta Włoch, Sandro Perti- 
niego. Główną przyczyną niepo­
wodzenia wysiłków Andreottiego, 
stało się stanowisko Partii Socja 
listycznej, która odmówiła popar 
cia dla proponowanej przez cha­
deckiego polityka formuły „szero 
kiej koalicji bez WłPK” i zażąda 
ła także, aby na czele nowego rzą 
du stanął premier spoza chadecji. 
W sobotę kierownictwo Włoskiej 
Partii Socjalistycznej (PSI) po­
twierdziło to stanowisko, podkre­
ślając, że nowy rząd włoski po­
winien zapewnić utrzymanie 
współpracy i dialogu z całą fe- 
wicą, a jego premierem winien 
zostać przedstawiciel jednej z par 
tii laickich.

Natychmiast po rezygnacji An­
dreottiego, w sobotę po południu, 
nrezydent Sandro Pertini przystą 
pił do konsultacji noTftycznycłi* 
w celu wyłonienia nowego pre4 
miera desygnowanego. (PAP)

„Koziołki"
LOSOWAWTE i 

17, 22, 24, 33. 38
LOSOWANIE H 

14, 23, 25, 33, 39 
Końcówka banderoli 927878

3 x K)
7, L 4

„Duży Lotek*1
LOSOWANIE I

5, 12, 27, 29, 49 (M)
• LOSOWANIE n

3, 15, 21, 25, 31, 42 
Kom jwka banderoli 0965

Zakończono czwartą rundę rozmów 
egipsko-izraelsko-amerykańskich

7 bm. zakończyła się w Ale­
ksandrii kolejna czwarta run 
da rozmów egipsko-izraelsko- 
amerykańskich w sprawie tzw. 
autonomii administracyjnej 
dla Palestyńczyków na zachód 
nim brzegu Jordanu w strefie 
Gazy. Po zakończeniu rozmów 
szef delegacji amerykańskiej, 
specjalny wysłannik prezyden 
ta Cartera, Robert Strauss 
przybył z krótką wizytą do Am 
manu, gdzie został przyjęty 
przez króla Jordanii, Husajna 
i wręczył mu pismo prezyden­
ta Stanów Zjednoczonych. 
Przedstawiciel rządu jordań- 
skiego podkreślił, że Jordania 
raz jeszcze potwierdziła swe ne 
gatywne stanowisko wobec po 
stanowień z Camp David i wy 
nikającego z nich „procesu po 
kojowego uregulowania” pro­
blemu bliskowschodniego.

Co się tyczy zakończonej w 
Aleksandrii czwartej rundy roz 
prawicę chrześcijańską. Izrael­
skiej, minister spraw wewnę­

trznych Josef Burg, określił ją 
jako „doniosły krok naprzód”. 
W tym samym d^chu wypowia 
dał się szef delegacji amerykan 
skiej Robert Strauss. Według 
zgodnej opinii obserwatorów, 
optymizm ten świadczy, że 
Egipt poczynił nowe ustępstwa 
wobec agresorów izraelskich.

We wspólnym oświadczeniu 
opublikowanym w Rijadzie -w 
sobotę wieczorem na zakończę 
nie 3-dniowej wizyty przywód­
cy rewolucji libijskiej Muam- 
mara Kadafiego w Arabii Sau 
dyjskiej oba państwa potwier­
dziły swój sprzeciw wobec se­
paratystycznego układu egip- 
sko-izraelskiego, który — jak 
podkreślono — ignoruje pra­
wa Palestyńczyków. Dokument 
stwierdza, że układ stanowi po 
gwałcenie karty Ligi Arabskiej 
i jest sprzeczny „z aspiracja 
mi narodów arabskich i muzuł 
mańskich”.

Napaść wojsk Izraela na Liban
Oddziały izraelskie wtargnę­

ły w sobotę do nadzorowanej 
przez siły ONZ części Libanu 
Południowego i zajęły na pe­
wien czas 3 miejscowości: Ba- 
raszitę, Kantarę i Dir-Sirajan. 
Do Baraszity, odległej ok. 40 

•i km od Tyru, Izraelczycy dotar 
? li bocznymi drogami omijając 
' posterunki sił ONZ, wspierani 
j przez współpracującą z nimi 
? prawicę chrześcijańską. Irazel- 

czycy wysadzili w Baraszicie

w powietrze 3 domy i uprowa 
dzili z sobą jednego z miesz­
kańców. Napad trwał około go 
dżiny. ArasziU była przez pół 
godziny ostrzeliwana przez ar­
tylerię prawicy chrześcijań­
skiej. Ostrzał wyrządził szko­
dy materialne. Lewicowa roz­
głośnia radiowa w Bejrucie po 
dała, że Izraelczycy napotkali 
na silny opór ze strony miesz­
kańców zajmowanych miejsco 
wości. (PAP)

I Karnawał młodości w Wałczu

Organ KC KPW, dziennik 
„Nhan Dan” opublikował 7 
bm. artykuł zarzucający Chi­
nom, że próbują przekształcić 
toczące się w Pekinie negocja 
cje między obu krajami w an- 
tywietnamską kampanię pro­
pagandową. Dziennik przypo­
mina, że Chiny odrzuciły zło­
żoną przez delegację SRW pro 
pozycję porozumienia w spra 
wie zaprzestania prowokacji 
zbrojnych na wspólnej grani­
cy, określając ją jako „trik” i 
argumentując oszczerczo, iż 
..skoro Wietnam dokonuje pro 
wokacji to niech ich zaprzesta
nie’-. Tymczasem pisze
„Nhan Dan” — to Chiny co­
dziennie dokonują prowokacji 
przeciwko SRW, usiłują nato­
miast stawiać tego rodzaju za 
rzut Wietnamowi. (PAP)

Dokończenie ze str. 1 

skiego, weterani i kombatanci, 
społeczeństw7© regionu, młodzież 
— 3 000 uczestników tegorocz­
nego rajdu.

Niedziela była dniem "wielkie 
go karnawału młodości. Na es­
tradach w Wałczu wystąpili 
czołowi artyści estrady i zespo 
ły znane w kraju i za granicą, 
m. in. Anna Jantar, Regina Pi­
sarek, Zbigniew Wodecki, Krzy 
sztof Cwynar, Kazimierz Ko­
walski, Stanisław Węglorz, Woj 
ciech Siemion, grupy i zespoły: 
„Andrzej i Eliza”, „Medium”, 
„Homo Homini” i inni.

W późnych godzinach noc­
nych na stadionie w Wałczu 
odbyła się wielka manifestacja 
młodzieży uczestniczącej w 12 
centralnym Rajdzie Szlakami 
Zdobywców Wału Pomorskie­
go. Zebrani obejrzeli widowi­
sko pt. „Tamtych dni żadna 
pieśń nie opowie” w reżyserii 
Mariana Rogalskiego przygoto­
wane przez Zarząd Wojewódz­
ki ZSMP w Pile oraz Wydział 
Kultury i Sztuki Urzędu Woje 
wódzkiego. Widowisko składają 
ce się z sześciu sekwencji na­
wiązywało do historii i losów 
Polaków w czasie n wojny świa 
towej, zwycięstwa nad hitle­
rowskim faszyzmem, odbudowy 
zniszczonego kraju, przyjaźni 
i współpracy z Krajem Rad, ra 
dości tworzenia nowej, socjali­

stycznej rzeczywistości- Na pły 
cie boiska ustawiono potężną 
scenę z biało-czerwonym sym­
bolem naszego kraju, makiety 
znanych pomników. Trwający 
ponad dwie godziny spektakl ty 
py światło — dźwięk z udzia­
łem wybitnych artystów dostar 
czył zebranym niezapomnia­
nych wrażeń. Finałem widowi­
ska było utworzenie przez re­
flektory na niebie napisu 
XXXV.

Tegoroczny rajd był mimo 
nie zawsze sprzyjającej pogody 
bardzo udany. Przebiegał spra­
wnie w oparciu o 10 stanic har 
cerskich zlokalizowanych w his 
torycznych punktach Wału Po 
morskiego. Młodzież z 22 woje­
wództw poza pokonywaniem tu 
rystycznych tras miała okazję 
spotkać się z bohaterami zwy­
cięskiego szlaku bojowego I Ar 
mii Wojska Polskiego, ludźmi 
35-lecia, władzami polityczno- 
gospodarczymi województwa pil 
skiego. Przepracowano także 
wiele roboczogodzin w czynach 
społecznych, głównie w Jastro­
wiu i Tucznie. Każdy z uczest­
ników wziął udział w rajdo­
wych spartakiadach sportów 
obronnych i olimpijskim aler­
cie młodzieży „Moskwa-80”.

Na szlakach wyróżniły się 
ekipy z Wielkopolski: Kalisza, 
Poznania oraz Piły. Najlepszym 
turystą okazał się Zbigniew 
Perdak z Poznania, fwrs)

Panorama kultury 
Wojsk Lotniczych

Dokończenie ze str. 1 
wodniczący Wojskowych K& 
ZSMP.

Zołińerae^ członkowie ama­
torskich kół młodych twór­
ców przedstawią swój dorobek 
na specjalnej wystawie w 
Klubie Wojsk Lotniczych w 
Poznaniu. Spotkają się również 
?. działaczami Wielkopolskiego 
Towarzystwa Kulturalnego 
oraz zwiedzą najważniejsze za 
bytki i instytucje kulturalne 
naszego miasta.

Nie byłoby przeglądu, gdy­
by ominąć występy najlep­
szych zespołów wokałno-in-

strumentalnycfa WL Specjalne 
programy przygotowują na 
przegląd zespoły Wyższej O fi 
cerskiej Szkoły Lotniczej w 
Dęblinie: „Krąg”, „Loping*’. 
„Krajobrazy” oraz z innych 
jednostek np. „Akord”, „Wier­
ne ptaki”, „Obłok”, Myśli­
wiec”, „Wawel”, „Piast”. Zes­
pół „Krajobrazy” wystąpi na 
Festiwalu Piosenki Żołnier­
skiej w Kołobrzegu.

Imprezy te pozwolą nam za 
poznać się z wszechstronnymi 
zainteresowaniami i osiągnię­
ciami kulturalnymi żołnierzy 
w stalowych mundurach, (jk)

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś 
w Wielkopolsce: zachmurzenie 
duże z rozpogodzeniami, okresami 
możliwe przelotne opady deszczu.

Temperatura maksymalna od 
plus 18 do plus 20 stopni, mini­
malna od plus 10 do płus Tż stop 
ni. Wiatry umiarkowane i dość 
silne z kierunków zachodnich i 
południowo-zachodnich.

Wczotaj o godzinie 18 zano­
towano następujące temperatrrry: 
w Poznaniu, Kalisza 1 Lesznie 
pląs 15 stopni, w Koninie plus 
15 stopni, w Pile pląs W stopni, 
ciśnienie 747,4 mm.

Dzisiejszy serwis Infomwcyjny 
opracował Roch Kowalski
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Raport ekspertów OECD

Świat po roku 2000
Grupa ekspertów powołana 

3 lata temu przez Organizację 
Współpracy Gospodarczej i Ro 
zwoju (OECD) opublikowała 
przed kilkoma dniami progno­
zy rozwoju sytuacji politycznej 
i gospodarczej świata. Raport 
o objętości 425 stron zatytuło­
wany został: „Aby stawić czo 
ła przyszłości: opanować to, co 
prawdopodobne, radzić sobie 
z tym co nieprzewidziane”. 
Oto kilka interesujących tez, 
tego dokumentu.

— Międzynarodowa ekipa 
specjalistów przewiduje, że nad 
chodzące lata nie poprawią sy 
tuacji najuboższych krajów 
subkontynentu indyjskiego i 
Czarnej Afryki. 300-milionowa 
rzesza łudzi będzie żyła w wa 
runkach skrajnego ubóstwa.

— Do roku 2000 ludność świa 
ta wzrośnie o połowę i osiągnie 
liczbę 6 miliardów. — Zajdą 
istotne zmiany w gospodarczym 
układzie sił na świecie ze wzglę 
du na malejący udział Stanów 
Zjednoczonych i krajów współ 
nego rynku w światowym poj- 
działe dochodu.

— W związku ze wzrastają­
cą rolą Japonii i uprzemysło­
wieniem niektórych krajów 
Azji, Daleki Wschód może stać 
się ważnym ośrodkiem świato­
wej gospodarki.

— Kraje europejskie napot­
kają istotne trudności organi­
zacyjne w strukturalnym przy

Układ handlowy Chiny - USA
7 bm. w Pekinie podpisany 

został układ handlowy między 
ChRL a USA. Najważniejszą 
korzyścią, jaką układ — zakła 
dając, iż zostanie ratyfikowa­
ny — przyniesie stronie chiń­
skiej, jest utorowanie drogi do 
uzyskania- dla jej eksportu do 
USA klauzuli najwyższego u- 
przywilejowania. Obniży to 
znacznie stawki celne — w nie 
których kategoriach towaro­
wych aż trzykrotnie. W za­
mian za to strona chińska zo­
bowiązała się respektować pra 
wa patentowe w stosunkach 
USA, zgodziła się na utworze

Skazanie szpiega
W dniach 2 — 7 bm. przed są 

dem wojskowym w Warszawie 
odbyła Się rozprawa przeciw­
ko Zenonowi Celegratowi, lat 
42, oskarżonemu o działalność 
szpiegowską na rzecz jednego 
z wywiadów państw NATO.

W toku przewodu sądowego 
udowodniono, że Z. Celegrat 
podczas pobytu służbowego za 
granicą wszedł w kontakt z o- 
bcym wywiadem, a po powro­
cie do kraju kontynuował dzia 
łalność szpiegowską, ujawnia­
jąc szereg istotnych informacji 
dotyczących bezpieczeństwa i 
obronności PRL. 7 bm. sąd u- 
znał Zenona Celegrata winnym 
zarzucanego mu przestępstwa 
i skazał go na karę 25 lat poz­
bawienia wolności, utratę 
praw publicznych na lat 10 oraz 
konfiskatę mienia w całości.

PAP 

stosowaniu się do świata no­
wych technologii i nowych ga 
łęzi przemysłu. — Kraje człon 
kowskie Organizacji Państw 
Eksportujących Ropę Naftową 
oraz kraje przemysłowe połud 
niowo-wschodniej Azji i Ame­
ryki Łacińskiej będą pod ko­
niec stulecia odgrywały isto­
tną rolę w światowej gospodar 
ce.

— Zapotrzebowanie na żyw­
ność nie osiągnie jeszcze w ro 
ku 2000 granicy fizycznych mo 
żliwości globu, jednakże, aby 
zaspokoić swe potrzeby wew­
nętrzne Chiny będą musiały 
podwoić swą produkcję zbóż, 
a kraje rozwijające się — po­
troić.

— Przestawienie systemów 
energetycznych opartych na ro 
pie naftowej na systemy zwią 
zane z innymi źródłami ener­
gii potrwa przynajmniej pół 
wieku, jednak na dłuższą me 
tę światowe zasoby energetycz 
ne powinny okazać się wystar­
czające.

— Systemy energetyczne 
przyszłości będą w przeważa­
jącej mierze oparte na energii 
atomowej i słonecznej. Węgiel 
i inne paliwa kopalne nie będą 
w stanie rozwiązać problemu.

•— Nie wystąpi problem bra 
ku wody w skali globalnej, je 
dnak świat musi znaleźć spo­
soby na zaopatrzenie w wodę 
rolniczych obszarów krajów 
rozwijających się. (PAP) 

nie przedstawicielstw firm a- 
merykańskich w Pekinie, obie 
cała ułatwienie wizowe dla biz 
nesmenów i — ogólnie biorąc 
— zapewniła USA szerszy niż 
dotąd dostęp na rynek chiński.

Układ zawarty jest na 3 la­
ta, ale może być przedłużony 
na dalsze trzy. Oczekuje się, że 
wzrosną obroty wzajemne, któ 
re w roku ubiegłym wyniosły 
1,1 mld dolarów, a ich główną 
pozycją, która pochłonęła aż 
80 procent tej kwoty, był eks­
port amerykańskich zbóż do 
Chin. (PAP)

Wzrost liczby ludności 

w miastach Polski Ludowej

W 35-leciu Polski Ludowej 
nastąpiła koncentracja ludnoś 
ci w większych — jak to okre 
ślają demografowie — jedno­
stkach osadniczych. Ludność 
miejska wzrosła blisko trzy­
krotnie.

Liczba miast o zaludnieniu 
20 — 50 tysięcy mieszkańców 
wzrosła z 41 w 1946 r. do 107 w 
1978 r.; o zaludnieniu 50 — 100 
tysięcy mieszkańców wzrosła 
odpowiednio z 10 do 41, a licz­
ba miast powyżej 100 tysięcy z 
11 do 32 przy czym 15 miast li 
czy ponad 200 000 mieszkań­
ców.

' Prace radzieckich uczonych

Nowy rodzaj 
paliwa silnikowego

W Związku Radzieckim trwa 
ją prace nad nowym rodzajem 
paliwa silnikowego, którego 
podstawą jest kondensat gazo 
wy. Doświadczenia zebrane w 
czasie eksploatacji silników wy 
sokoprężnych pracujących na 
tym paliwie w samochodach i 
autobusach w Taszkiencie i Bu 
charze wykazały obniżenie to­
ksyczności spalin o 30—40 pro 
cent. O 50 procent obniżyła się 
w nich zawartość sadzy oraz o 
30 procent rakotwórczych wę­
glowodorów. Jest to bardzo po 
ważne osiągnięcie w walce o 
czystość powietrza. Analiza 
kondensatów gazowych w 
ZSRR wykazała, że można je 
z powodzeniem stosować jako 
paliwo silnikowe po niewiel­
kiej obróbce bezpośrednio w 
miejscu ich występowania.

W praktyce oznacza to uzys 
kanie dodatkowych dziesiąt­
ków tysięcy ton taniego i od­
znaczającego się wysoką jakoś 
cią paliwa. Znika problem je­
go transportu nieraz na duże 
odległości. Obecnie postawiono 
zadanie rozpoczęcia doświad­
czalnej' eksploatacji samocho­
dów i autobusów używających 
tego paliwa oraz przestawienia 
na nie w odległych regionach 
wszystkich prac wiertniczych 
i kopalnianych. Jest to cel mo 
żliwy do osiągnięcia już w naj 
bliższym czasie. Tym bardziej, 
że w niektórych bazach trakto 
rowych i kopalniach Azji śród 
kowej, Syberii i dalekiej półno 
cy zbudowane zostały lub są 
budowane urządzenia do produ 
kcji paliwa z kondensatu gazo 
wego. (PAP)
wnw-rna,

Więcej ofiar 
w Hiroszimie i Nagasaki

Zrzucenie przez Amerykanów 
bomb atomowych na japońskie 
miasta Hiroszimę i Nagasaki 6 i 
9 sierpnia 1945 roku spowodowało 
więcej ofiar niż podawano dotych 
czas. Stwierdzili to rektorzy uni 
wersytetów w obu tych miastach, 
którzy wraz z grupą badaczy 
sprawdzili dane demograficzne i 
uwzględnili osoby, które zmarły 
do roku 1950 wskutek choroby po­
promiennej. W świetle nowych 
danych w Hiroszimie zginęło co 
najmniej 190 000 osób, a w Naga­
saki nie mniej niż 120 000. (PAP)

Zmieniła się również średnia 
wielkość miast. W 1946 r. wyno 
siła ona 10 100 mieszkańców, w 
1960 — 16 000, a w 1978 r. — 
27 700.

Procesy te uległy przyspieszę 
niu w latach siedemdziesią­
tych. Wpłynęło na to — zda­
niem demografów — tempo 
rozwoju gospodarki narodowej 
oraz rozwój fabryk domów, u- 
mieszczanych przede wszy­
stkim w wielkich i średnich 
miastach. Zwrócić też należy 
uwagę, że reforma podziału ad 
ministracyjnego znacznie przy 
spieszyła rozwój 32 nowych 
miast wojewódzkich. (PAP) 

przejściu 
granicznym 
w Cieszynie

Duży ruch panuje na przejściu 
granicznym w Cieszynie (woj. 
bialsko-bielskie). Służba paszpor­
towo-celna odprawia dziennie od 
700 do 1000 samochodów, nie li­
cząc pojazdów transportowych. 
Przyjeżdżają do nas głównie: Aus­
triacy, Włosi, Francuzi, a także tu­
ryści z Czechosłowacji i Węgier. 
Na zdjęciu: odprawa celna na Mo­

ście Przyjaźni w Cieszynie.
CAF — fot. Jakubowski

Przemysł drobny 
to nie tylko kooperant

Spółdzielczość i rzemiosło 
odgrywają wiodącą rolę 
w wielu dzieuzinach, któ 

re w niemałej mierze kształtu­
ją nasze wyobrażenie o ilościo­
wym i jakościowym zaopatrze­
niu rynku. Przemysł drobny do 
starcza bowiem około 70 pro­
cent m. in. galanterii skórzanej, 
zabawek, artykułów gospodar­
stwa domowego z grupy „1001” 
drobiazgów, niektórych narzę­
dzi i wózków dziecięcych, w pro 
dukcji zaś takich wj robów, jak 
pamiątki, ozdoby choinkowe, 
wytwory rękodzieła artystycz­
nego, świece czy pasty do pod­
łóg — jest monopolistą lub nie­
mal monopolistą. Szybko roś­
nie udział drobnego przemysłu 
w dostawach wyrobów piekar­
niczych i cukierniczych, galan- 
terii drzewnej, odzieży.

Próba oceny jakości wyro­
bów przemysłu drobnego w ka­
tegoriach generalnych skłania 
do umiarkowanego optymizmu 
Nie jest ona bowiem gorsza od 
jakości wyrobów przemysłu klu 
czowego. Ale jak ogólny wskaź 
nik jakości -wyrobów przemy­
słu lekkiego skrywa wstydliwą 
jakość obuwia, tak za parawa­
nem ogólnego wskaźnika jako­
ści przemysłu drobnego dostrzec 
można również zjawiska tyleż 
interesujące, co charakterysty­
czne. Oto najwięcej reklamacji 
dotyczy artykułów z grupy 
„1001” drobiazgów, mebli oraz 
wyrobów przemysłu elektroma 
szynowego. Taka akurat lista 
nie jest dziełem przypadku. Są 
to bowiem wyroby, o których 
standardzie decyduje przede 
wszystkim jakość materiałów 
oraz stan oprzyrządowania. Ja­
kie więc jest to właśnie oblicze 
przemysłu drobnego?

Z analiz przeprowadzonych 
przez spółdzielczość pracy wy­
nika, że stan parku maszynowe 
go jest wprawdzie lepszy niż w 
latach sześćdziesiątych, ale mi­
mo to dalece niedostateczny. Po 
nad połowa maszyn r. urządzeń 
liczy więcej niż 10 ±at, a spory 
odsetek pracuje już od przeszło 
dwóch dziesięcioleci, nie zapew 
niając ani odpowiedniej wydaj 
ności, ani jakości, ani też czę­
sto bezpieczeństwa pracy. Pół 
biedy, gdy tak marnie wyposa­
żone są warsztaty produkujące 
rzeczywiste rynkowe margina­
lia; gorzej, gdy wyeksploatowa 
ne do cna maszyny trafiają do 
tych branż, których wyroby są 
najbardziej poszukiwane i o któ

rych jakości decyduje jakość 
środków produkcji.

Podobnie rzecz s;ę ma z ma­
teriałami. Nie ma mc złego w 
fakcie, że fabryka odzieży skó­
rzanej oddaje ścinki spółdziel­
czości czy rzemiosłu, ponieważ 
z tych resztek robi się nader a- 
trakcyjne i dobre wyroby. Żle 
natomiast, jeśli dc wyrobu na­
rzędzi stosuje się materiały pla 
styczne, bo wtedy gwoździe gną 
się w palcach, śruby tracą gwin 
ty, a klucze francuskie kanty.

Krótko mówiąc — jak najsłu 
szniejsza idea by wielki prze­
mysł dostarczał drobnemu wy­
cofane z eksploatacji maszyny 
i odpady materiałowe, nie mo­
że przybierać postaci absurdal­
nej. Są bowiem maszyny uży­
wane dla rzemieślnika w pełni 
przydatne, ale wycofuje się też 
z „klucza” zwyczajne wraki, któ 
rych miejscem przeznaczenia 
może być wyłącznie huta, a nie 
zakład produkcyjny. To samo z 
materiałami: nie każdy, nie zaw 
sze i nie dla każdego nadaje się 
jako surowiec wtórny.

Jakkolwiek jest oczywiste, że 
rozkręcając przemysł drobny 
nie uda się uniknąć nakładów, 
i to sporych, mają słuszność ci, 
którzy twierdzą, iż na dłuższą 
metę racja bytu drobnej wy­
twórczości tkwi w związkach z 
przemysłem kluczowym. Moc­
ne, trwałe oparcie — to jest to, 
czego słabemu najbardziej po­
trzeba. Czy owa mądra idea jest 
w praktyce realizowana? Ow­
szem, jest i w wielu przypad­
kach wszyscy są z niej zadowo­
leni. Ale bywa też zgoła inaczej, 
w myśl zasady coś — za coś. My 
wam zabezpieczymy — powia­
dają w „kluczu” -- park maszy 
nowy, surowce i materiały, ale 
w zamian będziecie produko­
wać to, co nam jest potrzebne. I 
tak dostawca rynkowy prze 
kształcą się w kooperanta i roz 
sądny zamysł schodzi na społe­
czne manowce. Szkodliwość po 
dobnych związków* trzeba co 
rychlej obu stronom wytłuma­
czyć.

Nie wzbudza też entuzjazmu 
pomysł lansowany przez niektó 
rych menedżerowi drobnej wy­
twórczości, by twe rzyć branżo­
we służby zaopatrzeniowe, o- 
czywiście, osobne eda rzemio­
sła, a osobne dla spółdzielczoś­
ci. Na pozór ma taka koncepcja 
ręce i nogi, ale tylko na pozór. 
Sens istnienia drobnej wytwór 
czości opiera się przecież na 

inicjatywie producentów oraz 
na nieskrępowanie ich ocięża­
łą obudową administracyjną. 
Poza tym nie ma żadnych gwa­
rancji, że takie rozwiązanie zda 
egzamin; przeciwni-: — wielo­
krotnie w przyszłości podobne 
koncepcje zupełnie nie wycho­
dziły. Liczy się bowiem nie biu 
ro, pisma i faktury, ale opera­
tywność.

Wielce pouczający jest w tym 
względzie przykład bodaj naj­
bardziej dynamicznie rozwijają 
cej się branży odzieżowej. T&k 
zwane boutiki mneżą się jak 
grzyby po deszczu i wszystkie 
bez wyjątku zapchane są towa­
rem z materiałów przeważnie 
tak zwanych deficytowych. 
Skąd producenci ciorą te mate­
riały, których rzekomo braku­
je? Otóż z fabryk, w których 
bez trudu niewielki odbiorca 
znajdzie coś dla siebie, ale z któ 
rych wielki hurtownik jest od­
prawiany z kwitkiem, a jego za 
mówienie „zrealizowane będzie 
w kolejności”.

Przez ten przykład nie chcę 
bynajmniej wykapać, że wszel­
kich materiałów mamy pod do­
statkiem, lecz że barierę mate­
riałową trzeba chcieć i umieć 
forsować w myśl słynnego już 
powiedzenia, że w Polsce jest 
w zasadzie wszystko, tylko nie 
zawsze tam gdzie trzeba.

Nieco inaczej przedstawia się 
sprawa zaopatrzenia technicz­
nego. W tej dziedzinie nie spo­
sób — jako się rzekło — unik­
nąć wydatków inwestycyjnych 
i wydatki takie są przez pań­
stwo zaplanowane. Z drugiej 
jednak strony nakłaay powinna 
poprzedzać gospodarność, bo 
tylko ona gwarantuje efektyw­
ne ich spożytkowanie. Tymcza­
sem w wielu zakładach przemy 
słu drobnego maszyny i urządzę 
nia są wykorzystywane w 50 — 
70 procentach, zaś niektórzy rze 
mieślnicy czekają na mannę z 
nieba, nie kwapiąc się specjal­
nie do inwestowania w swe in­
teresy. NIK dla przykładu u- 
jawnił, że grupa osiągających 
największe dochody warszaw­
skich rzemieślników wydała w 
ub. r. na samochody osobowe 
jedenastokrotnie wię­
cej pieniędzy niż na cele inwe­
stycyjne. Ten aspekt również 
warto brać pod u^agę, bolejąc 
nad technicznym progiem prze­
mysłu drobnego.

TOMASZ JEZIORAŃSKI

Gdzie „padnie „Skylab“?
Pozostające od sześciu lat na 

orbicie okołoziemskiej amery­
kańskie laboratorium kosmicz 
ne „Skylab” waży 77 ton. Było 
ono wykorzystywane do ba­
dań naukowych a na jego po­
kładzie przebywały 3 ekipy ko 
smiczne USA. Kiedy ostatnia z 
nich opuszczała „Skylaba”, 8 
lutego 1974 roku, krążył on na 
wysokości ponad 400 kilome­
trów nad Ziemią. Pierwotnie 
zakładano, że pozostanie on na 
orbicie do 1983 roku i zamierza 
no nawet wysłać na jego pokład 
kolejną załogę. Tymczasem „po 
wrót” nastąpi już w najbliż­
szych dniach.

Przewiduje się, że po wejś­
ciu w gęste warstwy atmosfe­
ry, co ma nastąpić w najbliż- 

zszą środę o godzinie 19.00 cza 
su gmt (21.00 czasu warszawskie 
go), rozpadnie się on na 400 a 

nawet 500 kawałków. Najwię­

ksze z nich mogą ważyć ponad 
d-wie tony. Rozpalone do biało 
ści kawały metalu będą spa­
dać na powierzchni setek kilo 
metrów kwadratowych. W 
chwili obecnej trudno jest jesz 
cze powiedzieć gdzie dokład­
nie upadną resztki „Skylaba”. 
Strefa ewentualnego upadku 
szczątków obejmuje obszary 
mniej więcej poniżej 50 stop­
nia szerokości geograficznej 
północnej do 50 stopnia szero­
kości geograficznej południo­
wej.

Specjaliści z Agencji Aero- 
nautyki i Przestrzeni Kosmicz 
nej informują, że w ostatniej 
fazie lotu mogą wpłynąć na 
kształt orbity spadającego sta­
tku, by przeciwdziałać jego u- 
padkowi na rejony gęsto zalud 
nione. (PAP)

Pod takim tytułem nakła­
dem „Interpressu” uka­
zał się ostatnio album *), 

którego bohaterami są polskie 
miasteczka, zdobywające w la 
tach 1967-1977 tytuły Krajo­
wych „Mistrzów Gospodarnoś 
ci”. Przypomnijmy, że w 1967 
r. redakcja dwutygodnika „Ra 
da Narodowa” w porozumieniu 
z ówczesnym Ministerstwem Go 
spodarki Komunalnej oraz kil 
koma .centralnymi instytucja­
mi ogłosiła konkurs pod ha­
słem „Mistrz Gospodarności”, a 
uczestniczące w nim miasta o- 
ceniane są za osiągnięcia w 
gospodarce komunalnej, drob­
nej wytwórczości, handlu i ga 
stronomii, kulturze fizycznej i 
turystyce.

Jak o tym we wstępie przypo 
mina Jerzy Breitkopf — miesz 
kańców małych miast pociągnę 
ła nie tylko idea współzawod­
nictwa o zaszczytny tytuł i na 
dzieją na otrzymanie — tytu­
łem nagrody — znacznych śród 
ków finansowych, które moż­

KSIĄŻKA

Miasteczka dobrej sławy

na było zyskać na zaspokojenie 
społecznych potrzeb. W kon­
kursie dostrzeżono szansę wyj 
ścia z zastoju i braku wyraź­
niejszych perspektyw. Dzisiaj, 
po dwunastu latach, wpływ ry 
walizacji o miano najbardziej 
gospodarnego środowiska w 
kraju na rozwój inicjatywy 
mieszkańców wielu miasteczek 
przejawia się w postaci no­
wych lub wyremontowanych 
domów i całych dzielnic, budyń 
ków użyteczności publicznej, 
porządku, ładu i estetyki. Pod 
patronatem Ogólnopolskiego 
Komitetu Frontu Jedności Na 
rodu (do 1970 r.) konkurs na­
brał rozmachu, stając się prze 
jawem ambicji Polaków o no­
woczesny kształt polskich 
miast i wsi.

Album o miasteczkach do­
brej sławy przypomina czter­
nastu „Mistrzów Gospodarno­
ści”. Są wśród nich cztery dob 
rze znane czytelnikom „Głosu 
Wielkopolskiego”, bowiem in­
formacje o inicjatywach ich 
mieszkańców często znaleźć 
można na naszych łamach. Są 
to — w chronologicznej kolej­
ności: Chodzież w woj. pil­
skim (laureat za osiągnięcia w 
roku 1974), Syców z Kaliskie­
go (zdobywca tytułu w roku 
1975), Złotów z Pilskiego (w 
tym samym roku) i Czernieje 
wo z Poznańskiego (mistrz w 
1976 roku). O każdym z laurea 
tów pomieszczono w albumie 
krótki tekst, przetłumaczony 
na kolejnych stronach na ję­
zyk rosyjski, angielski, fran­

cuski, niemiecki i hiszpański 
(w tych samych językach wy­
drukowano także wstęp zatytu 
łowany „Miastom na chwałę — 
ludziom na pożytek”).

Charakterystykę gospodar­
nych miast uzupełniają barw­
ne fotografie. Do nich zresztą 
trzeba zgłosić zastrzeżenia, bo­
wiem zarówno ich kolorysty­
ka, jak i maniera „folderowe­
go” spoglądania na prezento­
wanie miasta nie pozwalają o 
wydawnictwie mówić tylko 
pozytywnie. Obydwa manka­
menty są zaś o tyle istotne w 
ocenie albumu, że jest on przez 
naczony tąkże dla czytelnika 
zagranicznego — dla licznych 
turystów, którzy przyjeżdżają 
tu w roku 35-lecia Polski Lu­
dowej oraz dla kręgów polo­
nijnych, stanowiąc okazję do 
wspomnień i porównań. (Z. R.)

* Jerzy Hrcitkopt: „Miasteczka 
dobrej sławy”, Warszawa 1978, Wy­
dawnictwo „Interpress”, stron 230, 
cena zł. 110.
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Kaliskie Konińskie

I TEATR* 1

Nieczynne.

L KINA 1

CHODZIEŻ Noteć: „Panowie, 
dbajcie o żony” (fr.).

JAROCIN: „Dubler” (fr.).
KALISZ Kosmos: „Wielki sen” 

(ang.); Stylowe: „Bilet powrotny” 
(poi.), „Trzęsienie ziemi” (amen); 
Oaza: „Mistrz kierownicy ucie­
ka” (amer.); Syrena: „Kapitan Mi­
kuła Mały” jug.), „Dziewczyna do 
dziecka” (wł.).

KONIN Górnik: „Buffalo Bill i 
Indianie” (amer.).

KOŚCIAN: „Jorg Ratgeb malarz” 
(NRD).

KROTOSZYN: „Mistrz kierowni­
cy ucieka” (amer.).

LESZNO: „Milion za Laurę” 
(poi.), „Śmierć człowieka skorum­
powanego” (fr.).

NOWY TOMYŚL: „Rozrachu­
nek” (bułg.).

OPALENICA: „Wyspa skazań­
ców” (meks.), „Przez Góry Skali­
ste” (amer.).

PIŁA Iskra: „Szczęki II” (amer.)
PLESZEW: „Odbicie światła” 

(czech.), „Wzgórza Zelengory (jug.)
PNIEWY; „Koziorożec-1” (amer.) 
SZAMOTUŁY: „Gwiezdne woj­

ny” (amer.).
ŚREM Słonko: „Znaki Zodiaku” 

(Pol.).
TRZCIANKA: „Koncert na pa­

telnię i orkiestrę” (NRD), „Zmo­
ry” (poi.).

TUREK: „Porwanie” (fr.), „Po­
wrót Robin Hodda” (ang.).

WRONKI: „Powiedz, że ją ko­
cham” (fr.), „Dzieci wśród pira­
tów” (jap.).

WSCHOWA: „Cienie gorącego 
lata” (czech.).

X RAB8O )
PROGRAM I: 9.05 Lato z ra­

diem; 11.40 Tu Radio Kierowców; 
12.25 Mozaika polskich melodii; 
13.01 Rytmy młodych; 13.20 Przed­
stawiamy zespół Kazimierza Jan- 
kisza; 13.40 Kącik melomana; 14 
Studio „Gama” (ok. g. 14.05 Inf. 
dla kierowców); 14.20 Studio Re­
laks; 14.25 Studio „Gama” 'c. d.; 
15.05 Korespondencja z zagranicy; 
15.10 Studio „Gama” e. d. (ok. g. 
15.45 Inf. dla kierowców); 16 Tu 
Jedynka; 17.30 Radiokurier; 18 Tu 
Jedynka c. d.; 18.33 Konc. życzeń; 
19.15 Gwiazdy naszych estrad; 
19.40 Laureaci Festiwalu Kapeli i 
Śpiewaków Ludowych w Kazimie­
rzu; 20.05 Śladem naszych inter­
wencji; 20.10 Konc. muz. popular­
nej; 20.35 Melodie lat 70; 21.15 
Przeboje trzech pokoleń; 22.20 Tu 
Radio Kierowców; 22.23 Lublin na 
muzycznej antenie; 23, Wita Was 
Polska — mag. słowno-muz.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 5, 9, 10, 
U, 12.05, 15, 19, 20, 21, 22.

PROGRAM II: 8.35 Dialogi i 
zbliżenia; 9.30 My 79 — aud. SM; 
9.40 Tu Radio — Moskwa; 10 „Dia­
logi niezwykłe” — T. Chałubiń­
ski; 10.30 Zespół Ray’a Charles’a; 
10.40 Sprawy codzienne; 11 Waka­
cje melomana; 11.35 Postęp, dom, 
nowoczesność — porady praktycz­
ne dla kobiet; 11.45 Muzyka spod 
strzechy; 12.05 Wakacje meloma­
na; 12.56 „Za wieczornym cie­
niem”, 13 Dobre, ale mało; 13.10 
S. Moniuszko: Dumka Zosi, scena, 
arietta Jakuba i chór flisaków z 
opery „Flis”; 13.36 Ze wsi i o wsi; 
13.51 Konc. Chóru pod dyr. Kur­
czewskiego z Poznania; 14.10 Wię­
cej, lepiej, nowocześniej; 14.25 
Muzyka Mozarta; 15.20 Radioferie; 
15.45 Wakacje na własny rachu­
nek; 16 Nowości radiowego Stu­
dia; 16-10 Szkice o muzyce pol­
skiej XIX wieku; 16.40 „Plaża” — 
fragm. pow.; 17 Z dziejów jazzu 
polskiego; 17.20 Notatnik kultu­
ralny; 17.30 Poetycki konc. ży­
czeń; 18 Polscy Laureaci Miedzyn. 
Konkursów Muzycznych: 18.25 Ple­
biscyt Studia „Gama”; i’.40 Ra­
diowe snotkania: 19 Na-rrania A. 
Rubinsteina; 20 Saldo, Panie Dy­
rektorze!; 20.20 Ko^tranunkty: 
21.40 Trzy stulecia francuskiej 
chanson Guillaume de Machaut; 
22 ..Zbliżenia”; 23 ..Scenariusz z 
mojej wczesnej młodości” — wró­
ża noetycka; 2335 Co słuchać w 
świecie; 23.40 Muzyka na dobra­
noc — śpiewa N. Simona.

Wiadomości: 4.30, 7.30, 8.30, 11.31), 
18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Za kierow­
nicą; 8.40 Co kto lubi; 9 „Drzewo 
liści nie dobiera” — ode. pow.; 
9.10 Kiermasz płyt wytwórni Bał- 
kanton; 9.39 J. S. Bach: Sonata 
A-dur; 9.45 Dyskoteka pod gru­
szą; 10.35 Warsztaty gitarowe jaz­
zmanów; 11 Dzień jak co dzień; 
11.30 Dyskoteka pod gruszą; 12.05 
W tonacji Trójki; 13 Powt. z roz­
rywki; 13.50 „Jednorożec” — ode. 
pow.; 14 Lato w Filharmonii; 15.05 
Wakacje ze swingiem; 15.40 Pio­
senki wspomnienia; 16 Rep. pt. 
„Drugie otwarcie oczu”; 16.20 Mu- 
zykobranie; 16.45 Nasz rok 79; 
17.05 Muz. poczta UKF; 17.40 Od­
kurzone przeboje; 19.10 Polityka 
dla wszystkich; 18.25 Czas relaksu; 
19 „Diabły” — pow.; 19.35 „Mi- 
reille” — opera; 19.50 „Drzewo li- 
ś°i nie dobiera” — ode. pow.; 
20 60 minut na godzinę; 21 Duety 
Heifetz-Primrose, Meyer-Milhaud; 
22.08 Gwiazda siedmiu wieczorów 
— F. Hardy; 22.15 Trzy kwadran­
se jazzu — aktualności; 23 Z kia-' 
syki polskiej — J. Słowacki; 23.05 
"Tędzy dniem a snem.

Wiadomości: 6.15, 7, 8, 10.30, 12, 
15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 
,’galii”; R.10

w; 8.25 Nowe

8 „Kwiecień w
Przeboje bez 

nagrania radio-

Od widowiska do kabaretu 
artystów - amatorów

Amatorski ruch artystyczny sprzyja temu, by wolny od 
pracy czas obfitował w mądre i kształcące przeżycia. 

Młodzi z województwa kaliskiego dobrze sobie tę prawdę 
przyswoili. W ponad 550 zespołach działa bowiem aż 7500 ar­
tystów-amatorów. Zdecydowaną większość stanowią w tym 
gronie ZSMP-owcy.

Cieszyć musi zwłaszcza to, że silną pozycję uzyskały zes­
poły kultywujące tradycje ludowe. I choć doskwiera brak 
instruktorów, a zwłaszcza specjalistów od choreografii i etno­
grafii, to wiele z nich prowadzi systematyczną działalność 
i doskonali swoje umiejętności. Tak jest na przykład w Ce- 
kowie, Piwonicach, Tursku czy Ołoboku. W programach ze­
społów z tych miejscowości eksponowane są autentyczne 
tradycje mikroregionów.

Podobne dążenia zaobserwować można także na festynach 
ludowych w Jaraczewie, Rozdrażewie i Mycielinie. Ta for­
ma działalności kulturalnej sprawdza się tym bardziej, że 
mieszkańcy nie ograniczają się do roli obserwatorów i sami
uczestniczą w organizowaniu takich imprez.

Historyczne widowiska plenerowe to nowinka dwóch ostatnich 
lat. Była to inicjatywa ZSMP-owców. Pomysł „chwycił”, bo na 
przykład do Doruchowa na widowisko światła i dźwięku „Pożeg­
nanie z diabłem i czarownicą” przybywają mieszkańcy również in­
nych miejscowości. Podobne w charakterze widowiska organizowa­
ne są też w Koźminie („Maćko Bochowiec”) i Antoninie („Chopin”). 
Na uwagę zasługują również formy odwołujące się do tradycyjnej 
obrzędowości świąt Sobótki czy Marzanny. Pokazy takie najlepiej 
udają się w Wysocku Wielkim, Sokolnikach i Łubnicach.

Ogromnym powodzeniem cieszą się „Teatry przy kawie”, 
będące odmianą teatru publicznego. Zespoły takie grupują 
ludzi w różnym wieku i z różnych środowisk, wśród których 
najliczniej jednak reprezentowani są młodzi. Fakt, że w Wo­
jewódzkim Przeglądzie Teatrów przy Kawie uczestniczyło 
aż 36 zespołów amatorskich najlepiej chyba dowodzi popular­
ności tej formy działalności kulturalnej. Jednakże konfron­
tacja ta świadczyła także o tym, że zespołom tym niezbęd­
na jest pomoc, zwłaszcza jeśli chodzi o dobór repertuaru 
i sposobu interpretacji. Świadczyć ją mogą przede wszyst­
kim nauczyciele wiejscy i instruktorzy kulturalno-oświatowi, 
a może także, po części, zawodowi aktorzy.

Ci ostatni, z Teatru im. W. Bogusławskiego w Kaliszu, dość często 
goszczą na Spotkaniach klubowych, prezentując monodramy i spek­
takle „Małej Sceny Teatru Kaliskiego”. Spotkania te nie pozostają 
bez echa, bo rozbudzone zainteresowania młodzieży znajdują teraz 
upust w działalności zespołów recytatorskich, m. in. w Ostrowie, 
Kobylej Górze, Baranowie, Pleszewie, Ostrzeszowie.

W wielu klubach i ośrodkach kultury województwa kalis­
kiego działają zespoły kabaretowe. I jest tak nie tylko w du­
żych ośrodkach, takich jak Kalisz, Ostrów czy Krotoszyn, 
lecz również w Baranowie, Kobylej Górze, Łęce Opatow­
skiej i Godzieszach. Zespoły te przeważnie działają niejako 
samoistnie, bez żadnej pomocy przy opracowaniu scenariusza 
czy oprawy muzycznej. Choć więc prezentowana refleksja 
jest może czasem niezupełnie dojrzała i do końca przemyśla­
na, to aktywny stosunek do rzeczywistości jest korzyścią, któ­
rej nie sposób przecenić. (jab)

odpowiaaamy
Mieczysława R„ Starkowiec. — 

Radzimy napisać do Stowarzysze­
nia Stenografów i Maszynistek w 
Poznaniu, ul. Chełmońskiego 7 
(dział szkolenia kursowego).

(2945)
Irena H„ Lubasz. — Jeśli do ga 

laretki dostanie się zepsuty owoc, 
powoduje to fermentację. Dobrze 
jest na każdy słoik położyć wy­
krojony krążek pergaminu, a na 
niego nalać kilka kropel spirytu­
su. Jeżeli i to nie pomoże, radzi 
my galaretkę przegotować, wlać 
do słoików i na parę minut wsa

dzić do słabo nagrzanego piekar 
nika. Na wierzchu zrobi się twar 
da skórka, która uchroni od dal 
szego psucia. (1900)

Cz. Szczerbiński, Jeziorna. — 
Podajemy adres: Spółdzielcze 
Zrzeszenie Budowy Domów Jedno 
rodzinnych w Poznaniu — Ławica 
ul. Świerczewskiego 290. (1427)

Beata z Poznańskiego. — W spra 
wie zbioru kwiatu lipowego i ru 
mianku należy zwrócić się do Po 
znańskich Zakładów Zielarskich 
„Herbapol” w Poznaniu, ul. To­
warowa 47/51 — dział skupu.

(1983)
Mariusz K„ Leszno. — Polski 

Teatr Tańca — Balet Poznański 
— ma swą siedzibę w Poznaniu, 
ui. Kozia. (1798)

Fotografie nie z albumu 
czterech największych miast

Dy ustalić najpilniejsze potrzeby i ujaw- 
nić zaniedbania w kwietniu, po raz trze 

ci w ciągu minionych trzech łat przeprowa­
dzono powszechny przegląd największych 
miast województwa konińskiego: Konina, Ko 
ła, Słupcy i Turku.

Podczas każdej takiej lustracji ocenia się m.in.: 
wykorzystywanie mieszkań, stan urządzeń wodno­
kanalizacyjnych, ciepłownictwo i oświetlenie, zie­
leń miejską, zagospodarowanie przestrzenne miast. 
Uzyskuje się więc dokładną „fotografię” Konina, 
Koła, Słupcy i Turku. Po każdym przeglądzie for­
mułuje się zadania, których realizację sprawdza się 
podczas następnej takiej akcji kontrolnej. Tak było 
i w tym roku. Dodajmy, że na realizację pokontrol 
nych zaleceń nie przyznano miastom dodatkowych

sklepów stało się w tych miastach praktyką 
zbyt częstą, czego przykładem jest koniński 
ciąg handlowy przy. ul. Dworcowej. Tak czę 
ste zmiany i kolidują z przyzwyczajeniami mie 
szkańców i pozbawiają część miasta jedynego 
sklepu danej branży. Oto w centrum Konina 
nie ma teraz ani jednej drogerii, a istniejąca 
w pobliżu — przy alei 1-go Maja jest zbyt ma­
ła.

W następstwie przeglądów zmodernizowa­
no 18 sklepów i 6 placówek usługowych. W 
tej dziedzinie rezultaty są znacznie mniejsze 
od oczekiwań mieszkańców i zadań ustalonych

T) rzed rozpoczęciem roku 
* szkolnego 1979^1980 — go 

towe będą w województwie po­
znańskim (bez Poznania) dwie 
nowe szkoły.

Przy uL Roosevelta w Gnieź­
nie dobiega końca budowa 
Zbiorczej Szkoły Gminnej z 24 
klaso-pracowniami. Wykonaw­
cą jest Przedsiębiorstwo Bu­
downictwa Rolniczego w Gnieź 
nie. Nieco mniejszy obiekt (z 
16 pomieszczeniami) dla takiej 
samej szkoły stanął w Mieści­
sku. Jego wykonawcą jest Przed 
siębiorstwo Budownictwa Rol­
niczego w Wągrowcu.

Natomiast w Nekli — dzięki 
rozbudowie systemem gospodar 
czym i przy pomocy wrzesiń­
skiego Miejskiego Przedsię­
biorstwa Gospodarki Komunał 
nej — Zbiorczej Szkole Gmin­
nej przybędzie 10 izb lekcyj­
nych.

Do końca tego roku w róź-

we; 8.35 Kulisy kuchni — Kuchen­
ne potyczki; 8.50 Graj kapelo; 9 
„Wędrujemy z piosenką”; 9.25 
Kwintety L. Baccheriniego; 10 
„Znad Nilu i Gangesu”; 10.50 
Estrada przyjaźni; 11 J. angielski; 
11.15 Gra Ork. „Studio 11”; 11.30 
Mozart — Sceny z „Idonienea”; 
12.05 Czas dobrych gospodarzy; 
12.25 Giełda płyt; 13 Śpiewają 
„Czerwone gitary”; 13.15 Para 
orkiestr rozrywkowych; 14 Nau­
kowcy — rolnikom; 14.15 Tu Stu­
dio Stereo (ogólnop.); 14.45 Tańce 
krakowskie; 15.05 „W Jeziora­
nach”; 15.40 „Splot słoneczny” — 
fragm. pow.; 16.05 Konfrontacje z 
encyklopedią — Słońce; 16.40 Z 
taśmoteki spikera; 16.50 Radio- 
express; 17 Felieton sportowy; 
17.05 Z taśmoteki spikera; 17.15 
Aud. ekonom.; 17.30 Z taśmoteki 
spikera; 17.40 Aud. dla młodzieży 
pt. „Pasowanie na kucharza”; 
17.55 Muzyczne propozycje Pozn, 
Konc. Życzeń; 18.25 Reguły pięk­

środków, co zmniejszało możliwości działania, ale 
też wpływało na racjonalne gospodarowanie fundu 
szami, wybór przedsięwzięć najważniejszych i naj­
bardziej potrzebnych społecznie. To zaś dotychczas 
nie zawsze było mocną stroną administracji tych 
miast.

Przegląd gospodarki komunalnej i mieszka 
niowej w ubiegłym roku ujawnił 62 tzw. pu­
stostany mieszkań, które przydzielono oczeku 
jącym w kolejkach członkom spółdzielni. Rea 
lizując wnioski pokontrolne wyremontowano 
też 32 z przeznaczonych do tego „zabiegu” 70 
budynków. Trwa renowacja 37. Odnowiono 
elewacje 216 domów spośród 292 wytypowa­
nych. Pozostałe są odnawiane. Przygotowano 
384 działki pod budownictwo jednorodzinne, a 
446 powstanie jeszcze w tym roku. Naprawio­
no ulice i place o powierzchni blisko 10 hekta 
rów, wybudowano śmietniki, ustępy, przy­
stanki autobusowe, wymieniono dachy. Roz­
dzielono także 430 działek pod ogródki praco 
wnicze, a kolejnych 300 jest przygotowywa­
nych.

W wyniku zaleceń pokontrolnych wprowa 
dzono także w życie postulaty mieszkańców 
dotyczące handlu i usług. Brak środków na 
inwestycje ograniczał działania jedynie do 
zmian czasu pracy sklepów i ich rozmieszczę 
nia .Nawiasem mówiąc „przebranżowłenie”

Wystawa rysunków 
A. Manna w Ostrowie
W Klubie Międzynarodowej Pra 

sy i Książki w Ostrowie czynna 
jest wystawa „Handgrafy czarno­
białe i rysunki” Aleksandra Man 
na. Artysta mieszka w Strzego­
miu. Prace swe prezentował mię 
dzy innymi ostatnie** w Biurze Wy 
staw Artystycznych we Wrocła­
wiu.

Na wystawie w Ostrowie w 
swych grafikach i rysunkach prze 
prowadza dokumentację starej 
architektury Dolnego Śląską, a w 
cyklach ,,Owady” i „Gwiazdo­
zbiory” mówi o problemach dzi­
siejszego człowieka, (bran)

Poznańskie

50 nowych klaso-pracowni 
i 9 domów dla nauczycieli

nych miejscowościach Poznań­
skiego zbudowanych zostanie 9 
domów dla nauczycieli z blisko 
100 mieszkaniami. Prawie wszy 
stkie wznoszone są systemem 
gospodarczym, wyjątkowo wy­
konawcami niektórych robót śą 
przedsiębiorstwa budownictwa 
rolniczego łub gospodarki komu 
nalnej. Najwcześniej przekaza­
ne zostaną do użytku domy z 8 
mieszkaniami w Nekli i w Ko­
łaczkowie oraz z 12 —w Mieści 
sku. W październiku mają być 
gotowe budynki w Dominowie 
(8 mieszkań) i w Książu (12), a 
w grudniu w Nowym Tomyślu 
(9) i w Pniewach (12). W Owiń-

skach pod Poznaniem powstają 
dwa domy dla nauczycieli każ­
dy po 12 mieszkań i one także 
mają być przekazane do użytki? 
w tym roku.

Na tegoroczne inwestycje w 
województwie poznańskim Ku­
ratorium Oświaty i Wychowa­
nia w Poznaniu wyasygnowało 
73,2 min zŁ Jednakże z powo­
du budowy wielu obiektów sy­
stemem gospodarczym, zwłasz­
cza domów dla nauczycieli, ob­
niżyły się ich koszty. A w tym 
roku mieszkań dla nauczycieli 
powstaje w Poznańskiem zna­
cznie więcej niż w latach po­
przednich. (a)

na — dlaczego pewne kształty 
barwy czy krajobrazy uważamy 
za piękno; 19 Ekonomia na co 
dzień; 19.15 J. niemiecki; 19.30 Jam 
Session (stereo ogólnp.); 20.15 
Koncert z nagrań Ork. Symfon. w 
Chicago (stereo ogólnop.); 21.45 
Panorama muzyki eksperymental­
nej; 22.15 Kraje i wydarzenia — 
Mongolia; 22.35 Nasz dom — Ro­
dzina wiejska; 22.50 Utwory kla- 
wesynistów francuskich.

Wiadomości: 6.46, 12, 15, 16, 22.55.

K tełewhm ~ I
PROGRAM 1: 9 — Tełeferie TDC 

— „Przystań” — „Czterej pan­
cerni i pies”, ode. pt. „Kwadrans 
po nieparzystej” — film TP (kol.); 
15.30 — „Ziemia Mazowiecka wi
ta” — program folklorystyczny 
(kol.); 16 — Obiektyw; 16.20 —
Dziennik (ko!.): 16.30 — „Gdzie
wszystko nasze się zaczęło” —

polski film dokunu; 17.25 — „Spo 
lem”; 17.35 — „Dzień dobry w 
kręgu rodziny” (kol.); 18.05
„Przed burzą” — cz. VII pt. „Od 
wołane rozkazy” — widowisko 
teatralne R. Frelka i W. T./Ko­
walskiego (kol.); 19 — Dobranoc
(kol.); 19.10 — Siódemka; 19.30

— Wieczór z dziennikieną (kol.);
20.15 — Teatr Telewizji —‘ AL Cze 
chow: „Nowele Czechowa’) — 
„Złoczyńca”, „Drogi pies”, ',Na­
rzeczony i ojczulek”; 21.15 — 
„Kartki z 35-łecia” (kol.) — 
Wszystko dla zdrowia”; 21.40 — 
„Płynie Wisła” — Kraków, ode. 2 
(kol.); 22.25 — Dziennik (koLK
22.40 — „Śledztwo zostało wzno­
wione” program pnblic. (kol.).

PROGRAM 2: I5A5 — Nowoczes 
ność w domu i zagrodzie; 15.35 — 
Jęz. francuski — Kurs podsL, ’. 
6 (kol.); 16.05 — Jęz. niemiecki 
Kurs podst., L 6 (kol.); 16.30 —
Jez. rosyjski — Knrs podst„ 1. 6 
(kol.); STUDIO BIS: 17— cm.

po ubiegłorocznym przeglądzie. Jedną z przy 
czyn jest brak wykonawców prac moderniza 
cyjnych.

Tegoroczny przegląd wykazał, że mimo znaczących 
dokonań wynikających z poprzednich lustracji na­
dal istnieją braki i zaniedbania. Te ostatnie ujaw­
niono m.in. w porządkowaniu i zagospodarowywa­
niu wysypisk śmieci — a problem to z roku na rok 
znaczniejszy. Stwierdzono konieczność rozbiórki 142 
budynków. To wymaga jednak mieszkań zastęp­
czych, których miasta nie posiadają. Pierwszy blok 
z mieszkaniami rotacyjnymi miał być budowany w 
tym roku w Koninie, ale realizacja tej inwestycji 
znów została odłożona. Tymczasem wiele z przewi 
dzianych do rozbiórki budynków zagraża już bez­
pieczeństwu mieszkańców.

Wskazano na konieczność zwiększenia mo­
cy zakładów gospodarki komunalnej, przede 
wszystkim powinny mieć więcej środków tran 
sportowych, przyspieszenia modernizacji pla 
cówek handlowych, wzmożenie dbałości o es­
tetykę placówek użyteczności publicznej. Sfor 
mułowane po tegorocznym przeglądzie wnio­
ski stanowić mogą rzeczywisty katalizator po 
żądanych zmian w czterech największych mia 
stach Konińskiego. Ale czy nim będą to zale­
ży tak od władz miast, jak i od uwzględnienia 
ich potrzeb przy rozdziale środków finanso­
wych i rzeczowych.

WOJCIECH PLUTOWSKI

Zanim przyjadą wczasowicze

Przed każdym turnusem w ośrodkach wypoczynkowych odbywają 
się generalne porządki. Właśnie takie, jakie nasz fotoreporter za­
stał w Osiecznej w ośrodku leszcz yńskiej Spółdzielni Pracy „Jed­

ność”.
Fot. — R. Królak

Pilskie

Jeszcze jeden zajazd turystyczny
Przy drodze T-81 wiodącej do Szczecina, w Iłowcu koło 

Wałcza (Pilskie) oddano do użytku nowy zajazd turystyczny. 
Stylizowany obiekt, pięknie wkomponowany w środowisko 
naturalne otrzymał interesującą szatę architektoniczną i ory- 
ginalne wyposażenie wnętrz. Dysponuje 42 miejscami nocle­
gowymi w 16 pokojach oraz 120 miejscami konsumpcyjnymi 
w restauracji i kawiarni.

Gościniec w Iłowcu jest trzecim — po Wyrzysku i Tucz- 
nie — z serii ośmiu takich samych wznoszonych obecnie w 
regionie nadnoteckim. Następne przekazane zostaną do użyt­
ku jeszcze w tym roku w Mirosławcu, Szwecji, Podgajach, 
Dobrzycy i Złotowie. (PAP).

1 ,420 minut w obłokach” — pi 
lotuje Pelagia Majewska; 17.15 — 
Lot pierwszy — balonem; 17.30 — 
Lot drugi — samolotem; 17.45 — 
Przygoda ze Spadochronem; 18.10 
— „Osibisa na popołudnie” — pro 
gram rozrywką 18.35 — ,.Ostatni 
lot”; 18.50 — „Mężczyzna na nie­
pogodę” — śpiewa Roman Franki; 
19.10 — Teleskop; 19.30 — Wie­
czór z dziennikiem (kol.); 20.15
— Studio Bis — ez. 2: „Z dwóch 
stron lady”; 20.K — Wszystko za

wszystko z dyrektorem Przedsię­
biorstwa Domów Towarowych 
„Centrum” Teresą Statlerową; 
20.55 — Go cie Studia Bis; 21.10 
— 24 godziny; 21.20 — „Piosen­
ki z importu” — śpiewa Vero- 
niąue; 21.40 — Merkury z pasz 
portem — Studio Bis przedstawia 
Centralę Handlu Zagranicznego 
„Un:versal”; 22 — „Właśnie leei 
kabarecik” w reż. o. Lipińskiej; 
22.40 — „Kaprysy Łazarza” — 
film prod. TP.

„GŁOS WIELKOPOLSKI**, przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Zofia Pacewicka, tri. Kazimierzowska 4, teł. 736-89 
KONIN: Wojciech Phrtowski, pL PZPR 1, tef. 266-67 
LESZNO: Tomasz Tatarczyk, tri. Sułkowskiego 32, tel. 78-05 
PIŁA: Władysław Wrzask, tri. Okrzei 56, tel. 43-56



racownicy poszukiwani — BAŁĘT PO23*A&SKI — zatr«<tnfc
2 SZEWCÓW do pracowni specjalistycz-

PRZEDSIĘBIORSTWO TRANSPORTU I SPE­
DYCJI PRZEMYSŁU MIĘSNEGO Zakład 
Transportu w Poznaniu, tri. Hawełańska €.

ZATRUDNI zaraz następujących 
pracowników:

— KIEROWCÓW samochodowych i I i H kat. 
prawa jazdy

— MECHANIKÓW samochodowych
— STOLARZA
— KOWALA
— BLACHARZA
— SPAWACZA

Pracownikom zapewnia się dojazd zakłado­
wymi środkami komunikacji.

Pracownikom zamiejscowym Zakład zapew­
nia zakwaterowanie.

Warunki pracy i płacy do omówienia w 
Dziale Spraw Pracowniczych telefon 512-31
wewn. 15 lub 16. 2242-K1

nej baletkarskiej prowadzonej przez

pilnie sprzedam. Pstrow­
skiego (garaż przy budo­
wie „Famarołu”) pe godz.
15.

WKk - MIMOWIE KL ¥111 SZKOŁY PODSTAWOWEJ

mistrza zawodu Edmunda Borowczyka.
Zgłoszeiwa: PTT Balet Poznański, ul. Kozia 4, 

W godz. 9 — 17, teL 548-10 lub 589-73. 2341-K1
ZARZĄD MIĘDZYNARODOWYCH TARGÓW
POZNAŃSKICH — przyjmie do pracy:

— PALACZY kotłowni wysokoprężnych.
Warunki pracy i płacy do omówienia w Wy­

dziale Służb Pracowniczych Zarządu MTP 
w Poznaniu, ul. Głogowska 14, pokój 212, w go-
dżinach 11 — IX

Do zbioru malin potrzeb­
ni. Chyby, Szkolna 13. Do 
jazd autobusem PKS kie 
runek Szamotuły. 97833g

97426g

N adwozie Zaporożca (po­
wypadkowe) sprzedam. 
TeL Ostrów 689-52. 94476g
.Sprzedam Mercedesa
319 D, ładowoność L5 t, w 
dobrym stanie. Wiado­
mość: Zdzisław Rak,
63-606 Kępno, Rynek 5, tel. 
23-51 po godz. 18. 873p

2329-K1

Murarzy - tynkarzy przyj 
mę na stałe. Ul. Wieżo-
wa 31. 95529g

Zakład ślusarsko - kotlar 
ski zatrudni ślusarzy rów 
nież do przyuczenia zawo 
du ślusarskiego. Przyjmę 
uczniów w naukę. Obor­
niki, Krańcowa 18, rei. 
418. 94610g

Zastawę 750 rocznik 1967 
po wypadku sprzedam. 
TeL 207-490 po godz. 19. 

97412g

Warszawę 223 sprzedam.
Poznań, Jawornicka 7b
m. 30. sssng
Syrenę na części sprze­
dam. Poznań, Kościańska
34. 95406g

„SPOŁEM” WSS
ODDZIAŁ HANDLU DETALICZNEGO 

w Poznania, ul. 27 Grudnia 13

na rok szkolny 1979^80 
ZAPISY 

DZIEWCZĄT i CHŁOPCÓW 
DO KLASY I 

ZASADNICZEJ SZKOŁY HANDLOWFJ 
w Poznaniu

95143g

DYSPOZYTORÓW
wa 36. 95202g

Tel. 66-54-38. 95271g

W-1234

mgr BRONISŁAW ZIELIŃSKI

W głębokim smutku pogrążone

lokale

nauka

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 10 bm. o go­
dzinie 13.10 na cmentarza junikowskim.

Dnia 5 lipca 1979 r. ■ zmarł po długich i cięż­
kich cierpieniach, nasz najukochańszy ojctec, 
brat i umiłowany dziadek

Student szuka pokoju w 
centrum Poznania. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19, 
dla 95242g.

zatrudni zaraz

Zamienię 2 pokoje, kuch­
nia na podobne, miejsco­
wość obojętna. Dziedzic, 
Leszno, Chrobrego 18.

95280g

Poszukuję samodzielnego 
pokoju, płatne dwa lata 
z góry, (najchętniej Grun 
wald). Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 95273g

Małżeństwo poszukuje nie 
dużego mieszkania na pe 
ryferiach. lub okolicy. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 95481g.

Poszukuję pomieszczenia 
na warsztat krawiecki. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 95422g.

Małżeństwo z dzieckiem 
członkowie SM wynajmą 
mieszkanie, pokój z kuch 
nią. Tel. 701-32. 95297g

Lokalu 100 m> na pracow­
nię bez maszyn poszuku­
ję na terenie Poznania. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 97561g.

Kupię mieszkanie własnoś 
ciowe w Poznaniu M-3 lub 
M-4. Pietraszak, 62-200 
Gniezno, skrytka poczto-

Rada Adwokacka w Poznaniu
T706-K3

W Poznaniu wynajmę po 
mieszczenia piwniczne 18 
m2 na cichy przemysł.

siostra, dzieci i wnuki
97763g

Małżeństwo, członkowie 
SM spodziewające się 
dziecka wynajmie pilnie 
pokój. Szamarzewskiego 
15 m. 3. 95341g

UWAGA

528-48.

Dnia 5 lipca 1979 rokn zmarł

BOLESŁAW PAUL

Ul. Berwińskiego 1 m. 7. 97889g

EDMUND FEIGE

Ul. Engla 32.

Ul. Bławatkowa X 97751g
97796g

W smutku pogrążona

97801g

97814g

Mgr inż. elektronik udzie 
la korepetycji z matema­
tyki. Wojciechowski, tel.

Pogrzeb odbędzie się w środę, H bm. 
dżinie I3.» na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składając

Pogrzeb odbędzie się dnia 9 lipca 1979 roku 
o godz. 14 na cmentarzu na Miłostowie.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 18 bm. • go­
dzinie 12.38 na cmentarzu junikowskim.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 18 bm. 
dżinie 14 na cmentarzu górczyńskim.

Cześć Jego parnię cii

Dyrekcja, POP, Rada Zakładowa, 
Koło Emerytów i Rencistów 

oraz współpracownicy
Praedeiębiorstwa PKS Oddz, IH w Poznaniu 

1701-K3

Pogrzeb odbędzie się w środę, U bm. 
dżinie 15.10 na cmentarzu junikowskim.

STEFANIA STRANZ 
z domu Nowakowska

mąż z rodziną i grono przyjaciół 
Prosimy o nieskładanie kondotencji.

O czym zawiadamiają 
pogrążone w głębokim smutku 

M. Greim, Z. Wieciejewska

Sadzonki chryzantem wiel 
kokwiatowych, tulipany 
do pędzenia i siewkę 
sprzedam. Teł. 745-74.

96366g

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 10 bm. 
dżinie 13 na cmentarzu na Miłostowie,

o czym zawiadamia
M. Z. Adamczyk 

Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

W głębokim żalu pogrążona 

żona z rodziną

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne

w służbie nadzoru ruchu tramwajowego 
i autobusowego.

WARUNKI PRZYJĘCIA:
—1 waek od 20 do 50 lat
— wykształcenie średnie lub zasadnicze zawodowe

Zgłoszenia przyjmują i bliższych danych udzielają
Dział Spraw Osobowych WPK, ul. Głogowska 131 
teL 612-41 wew.' 32 lub Dział Nadzoru Ruchu, 
ul. Krauthofera M, tel. 665-869. 1869-KI

POZNANSKI KOMBINAT BUDOWLANY
Poznań, ul. Szarych Szeregów 23ZATRUDNI ZARAZ

następujących pracowników:
MONTAŻYSTÓW KONSTR. ŻELBET. 
MALARZY 
BETONIARZY 
DEKARZY 
KIEROWCÓW na ciągniki 
CIEŚLI 
ŚLUSARZY 
ROBOTNIKÓW niewykwalifikowanych 
do przyuczenia w zawodach budowlanych.

Pracownikom zamiejscowym zapewniamy zakwaterowanie 
w hotelach robotniczych oraz możliwość korzystania ze sto­
łówki zakładowej.

Warunki pracy i płacy do omówierasa w Dziale Kadr, te­
lefon 200-081 wewn. 13-32.

Dojazd autobusem WPK w kierunku Suchego Lasu limą
nr 78 i 83 (przystanek końcowy). 1-633-K1

Dnia 4 lipca 1979 roku zmarł adwokat

W Zmarłym straciliśmy serdecznego kolegę.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 10 lipca 1979 r 
o godz. 13.50 na cmentarzu junikowskim.

-|- Dnia 6 lipca 1979 roku zmarła 

ANNA ADAMCZYK 
z domu Schramm

tDnia 5 lipca 1979 r. po krótkich lecz cięż­
kich cierpieniach, zakończyła swoje praco­
wite i pełne poświęcenia życie, opatrzona Sa­

kramentami św., nasza najukochańsza pełna do­
broci i szlachetności matka, teściowa, babunia, 
siostra, bratowa, szwagierka i ciocia, przeżywszy 
71 lat, śp.

KAZIMIERA BARTOSZEWSKA
z domu Bajerlein

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, M bm. o go­
dzinie 17 na cmentarzu winiarskim przy ulicy 
Wojciechowskiego.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Ul- Murawa 34. 97835g

Korepetycje — matematy­
ka, fizyka. Nanicki, 
Brzechwy 40 (Ławica).

94925g

Sprzedam grubościówkę 
do drewna nowoczesną 80 
cm i przyczepę ciągniko­
wą, prasozbieracz „Ro­
bot” stan dobry. Wiado­
mość: Gniezno, Armii 
Czerwonej 83. 833p

Fiata 126p rocznik 1977 
j sprzedam. Osiedle Oświe 
' cenią 68 m. 14 po godz. 18.

95985g

W ZAWODZIE:
S SPRZEDAWCY branży spożywczej
S SPRZEDAWCY branży mięsnej
• SPRZEDAWCY branży przemysłowej 

NAUKA w SZKOLE TRWA 2,5 ROKU.
WYMAGANE DOKUMENTY:

3.
4.
5.

Podanie o przyjęcie.
Życiorys.
Wykaz ocen z półrocza VIII klasy.
Świadectwo zdrowia.
Zgoda rodziców.
3 fotografie.

ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE 
i INFORMACJI UDZIELA:

DZIAŁ SPRAW PRACOWNICZYCH, tri. 27 Grud
nia 13 — III piętro, pokój 306, teL 576-41 wewa. 38.

20S0-K1

Zamienię M-4 w Lesznie 
na mniejsze. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19, dla 
95397g.

Panna dobrzę ^tuowana, 
pracująca zawariwwo, po-
zna kawalera podob-

Kawalerki lub pokoju nie 
krępującego poszukuję. 
Możliwość zapłaty z góry. 
Oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19, dla 95482g.

nych walorach lat 30—40, 
najchętniej z własnym 
domkiena. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Frasa”, 
Grunwaldzka 18 dła 95644g

Wrocławskie Przedsiębiorstwo Robót 
Inżynieryjnych Budownictwa Przemysłowego nr 2 

Kierownictwo Grupy Robót nr W 
w Gostyniu, ul. Nad Kamą

ZATRUDNI natychmiast
• MURARZY
• ZBROJARZY - BETONIARZY

MONTERÓW wodno - kanalizacyjnych
• ŚLUSARZY - SPAWACZY 

ROBOTNIKÓW budowlanych

w Budowirictwńe.
Przedsiębiorstwo zapewnia dla zamiejscowych kwatery 

prywatne łab hotel pracowniczy oraz iane świadczenia so­
cjalne

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela na miejscu 
dział Służby Pracowniczej lub telefoniczaiiie —r GOSTl^N
rur 206-47 oraz WROCŁAW telefon 44-68-59.

kol. WŁADYSŁAW POLAK
b. długoletni pracownik Przedsiębiorstwa PKS, 
odznaczony Złotą Odznaką Wzorowego Kierowcy

tDnia 5 lipca 1979 roku zmarł przeżywszy 
lat 88, śp.

STANISŁAW SZUMlNSKI
emeryt 2NTK

tDnia 4 lipca 1979 roku zmarła po ciężkiej 
chorobie, śp.

WANDA MĄKOWSKA
W Zmarłej straciliśmy kochaną, nieodżałowa­

ną przyjaciółkę i szlachetnego człowieka.
Msza św. odprawiona zostanie w Warszawie 

w kościele Karola Boremeusza na Powązkach, 
po której nastąpi wyprowadzenie zwłok do gro­
bu rodzinnego.

tDnia 9 czerwca 1979 roku zmarł nagle w Lon­
dynie, nasz najukochańszy Ibrat, wujek 
i szwagier, śp.

STEFAN WROMBEL
W smutku i żalu pogrążona

Ul. Grottgera 3a-

siostra i rędziną

97635g

Sieraków — dom jednoro 
dzinny, wyłączony z po­
mieszczeniem użytkowym 
sprzedam. Informacje: Sie 
raków, Daszyńskiego 3 
(sklep galanteryjny). 908p

Panna 34-Jeboia, wykształ 
cenie średnie z braku zna 

b kawalera 
,1 matrymo­

nialny. Zdjęcia mile wi­
dziane. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka w dła 95671g

Kobylnica — dom piętro 
wy do wykończenia sprze 
dam. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 97612g

Panna 38-letnla, wzrost 
160 cm, średnie wykształ 

. cenie, mieszkanie, pozna 
odpowiedniego pana do 
lat 4«. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasą’’, Grun 
waldzka 19, dla 95738g.

tDnia 7 lipca 1979 r. po długich i ciężkich 
cierpieniach, zakończyła swoje pracowite 
i bezgranicznie ofiarne życie, opatrzona Sakra­

mentami św., w 75 roku życia, moja droga żo­
na, nasza najlepsza i ukochana matka, babcia, 
teściowa, ciocia i kuzynka, śp.

STEFANIA LEWANEłOWSKA
z domu Przybył

tDnia 4 lipca 1979 roku zmarł po długich cier­
pieniach, opatrzony Sakramentami św., nasz 
drogi brat i wujek, przeżywszy lat 75, śp.

tDnia 5 lipca 1979 r. zmarła opatrzona Sakra­
mentami św„ nasza najdroższa matka, uko­
chana siostra, ciocia i babunia, śp.

tDnia 4 lipca 1979 r. zmarł po krótkich cier­
pieniach, opatrzony Sakramentami św, nasz 
ukochany ojciec, teść i dziadek, śp.

BOLESŁAW PAUL

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, K> bm. 
dżinie 13.50 na cmentarzu junikowskim.

n ODZiMA
Os. Czecha 137 m. 2, 
dawniej al. Marcinkowskiego 19. 1713-03

Kożuchy, futra czyszczę 
sposobem kuśnierskim eał 
kowicie nieszkodliwym 
dla skór. Brząkalska, Gro 
madzka 14 (Winogrady).

95091g

Przyjmę wspólnika w 
branży bieliźniarskiej wy­
rób i sprzedaż. Oferty 
„Prasa**, Grunwaldzka 19, 
dla 95364g.

Układanie mozaiki par­
kietowej, cyklinowanie 
podłóg. Łagodzki, tel. 
204-700. 96681g

Uszczelnianie okien, okre 
sowa bonifikata, wymia­
na śrub na zamknięcia, 
przeróbka środków. Tel. 
20-00-96, Łukowicz. 97453g

Rozwiedziona 29-letnia nie 
zależna, wykształcenie 
średnie, sympatyczna,
dwoje dzieci pozna odpo 
wiedniego pana do lat 37. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 796p.

Samotna magister, miłej 
aparycji, 46-letnia z mie­
szkaniem pozna kultural­
nego, wykształconego pa 
na. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”, Grunwał 
dzka 19 dla 95633g.

28-letni kawaler, inżynier 
wzrost 170, pozna pannę 
w celu matrymonialnym. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 95640g.

Inżynier rozwiedziony, sy 
tuowany pozna sympaty­
czną, zgrabną, inteligent 
ną do lat 35. Ceł matry­
monialny. Oferty z foto­
grafią „Prasa”, Grunwal­
dzka 19 dla 95641g.

Starszy, 
dobrze s 
rialnie, i 
zna przyst 
ło 58-tki,

mate- 
po 

oko

i wyso-godny ch
ką kulturę, Cel matrymo 
nialny. Oferty z fotogra­
fią „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 957Mg.

Kawaler 36-letni rołnik, 
pozna pannę. Cel matry­
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka » dla 
95825g.

Panna z .wa po
ślubi kulturalnego pana 
powyżej lat 55. Poważne 
oferty „Pragą”, Giwnmnl

Kawaler 178 cm wzrostu, 
przystojny, wykształcenie 
zawodowe parna ładną, 
miłą pannę da tat 23. Cel 
matrymonialny. Zdjęcie 
mile widztame. Oferty 
„Prasa”, GmakwaNofca 19 
dla 963Z7g.

Rozwiedli' 
nej winy,

z włas-
1, późna

panią. Gel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 9*358g.

Emerytką 59-letnia, poślu 
bi emeryta. Oferty „Pra­
sa”, GrunwaMotca W dla 
96408g.

Panna 3»-h 
174, wykszt;

wzrost 
śred-

nie, z miesefcaMietn, poz­
na kawalera bez nałogów, 
wykształceniem średnim 
lub wyższym. Gel matry 
monialny. Oferty „Pra-

96487g.

Samotni! Dyskretne i kul 
turalne nawiązanie znajo 
mości zapewnia Biuro Ma 
trymonialne „Jutrzenka”, 
81-963 Gdynia 1, skrytka 
pocztowa 188. Informacje

wych. 1W-K2

SPROSTOWANIU
W ogłoszeniu Cechu Rzemiosł Bu­

dowlanych z dnia 5 lipca br. doty­
czącym przyjęcia kandydatów do 
zawodu rzemieślniczego — zaznaczo­
na granica wieku (po ukończeniu 
18 roku życia) — dotyczy tylko 
punktu 18 — KOMINIARSTWO.

M6S-Kp-

tDnia 6 lipca 1979 r. zmarła opatrzona Sa­
kramentami św., nasza ukochana matka, 
siostra, babcia, teściowa, śp.

ŁUCJA ADAMCZEWSKA
z domu Błażejewiez

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 8 IMU

Pogrążeni

Błotnica, Poznań. Łódź.
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Juniorzy Śląska 
mistrzami kraju

Mistrzem Polski juniorów w 
piłce nożnej został Śląsk Wro 
cław, który na stadionie Cho- 
raowianki pokonał Siarkę Tar 
nobrzeg 2:1 (0:0). Bramki zdo 
byłr dla Śląska — Stanisław 
Leśniarek w 51 min. i Mirosław 
Pękala w 54 min., a dla Siarki 
Janusz Osmala w 67 min.

. PAP

Wełna Rogoźno 
w piłkarskiej klasie M 

m f.Wczoraj rozegrano rewanżo­
we pojedynki barażowe o wej­
ście do klasy międzywojewódz­
kiej. W Rogoźnie Wełna zre­
misowała z Polonią Leszno 1:1 
(3:0) i uzyskała awans, gdyż w 
pierwszym meczu wygrała 1:0. 
Olimpia Koło pokonała wczo­
raj na własnym boisku ChKS 
Łódź 1:0 (0:0), lecz do klasy M 
awansowała drużyna łódzka, 
która wygrała pierwsze spot­
kanie 5:0. Nie powiodło się rów 
nież Prośnie Kalisz. Wpraw­
dzie wczoraj zremisowała ona 
w Sieradzu z Wartą 1:1 (0:1),' 
ale w pierwszym meczu uległa 
jej 0:2. (wił)

Gimnastyczki ZSRR 
bezkenkmroneypM

Tytuł mistrzyni świata w 
wieloboju na odbywających się 
w Londynie IX mistrzostwach 
świata w gimnastyce artystycz 
nej zdobyła 21-letnia reprezen 
tantka ZSRR — Irina Dierju- 
gina — 38,50 pkt. W poszcze­
gólnych konkurencjach I. Ke- 
rjugina uzyskała oceny: piłka 
— 9,60 pkt., maczugi — 9.00, 
wstążka — 9,70 i skakanka — 
9,60 pkt Drugie i trzecie miej 
sce wywalczyły także zawodni 
czki Kraju Rad. Tytuł wicemis 
trzyni świata przypadł Ełenie 
Tomas — 38,45 pkt. (9,45 — 9,60 
— 9,65 — 9,75), a trzecie miej­
sce zajęła Irina Gabaszwiłi — 
38,25 pkt. (9,70 — 9,50 — 9,50 — 
9,55). (PAP)

„Tom* de France"

J. Zoetemelk
nadal prowadzi

V etap kolarskiego wyścigu 
„Tour de France” z Roubaix 
do Brukseli długości 124 km 
wygrał Jos Maas (Holandia) — 
— 2:44.42, wyprzedzając Paula 
Yerschuere (Belgia) — 2:45.36 
i Ludo Peetersa (Belgia) — w 
tym samym czasie co P. Ver- 
schuere.

Liderem wyścigu jest nadal 
Joop Zoetemelk (Holandia).

PAP

Poznaniacy w czołowe* igrzysk mwatidów
VIII Ogólnopolskie Igrzyska 

Sportowe Spółdzielczości Inwali­
dów we Wrocławiu były kolej­
nym sprawdzianem formy czoło 
wych polskich sportowców inwałi 
dów. Uczestniczyło w nich 17 re 
prezentacji z kraju oraz ekipy za 
graniczne z Czechosłowacji, Frań 
cji Holandii, Jugosławii, NRD, 
RFN, Szwecji, Węgier i ZSRR. Za 
wody rozegrano w konkurencjach 
lekkoatletycznych, łucznictwie, 
pływaniu podnoszeniu ciężarów, 
piłce koszykowej na wózkach oraz 
siatkówce.

Występ zespołu poznańskiego na 
leży ocenić jako udany. Tylko 
kilka punktów zabrakło do druży 
nowego zwycięstwa. W ostatecz­
nej punktacji poznaniacy zajęli 
II miejsce (55 punktów). Pierwsi 
byli gospodarze (63 pkt.), trzecie 
rniejsce przypadło Gdańskowi (51 
pkt.K

Sukces zespołu poznańskiego 
był możliwy przede wszystkim 
dzięki zdecydowanemu zwycię- 
stwu w zawodach pływackich. Na

Dzisiaj finisz we Wrześni

L Michalak liderem
36 Wyścigu Dookoła Polski

W sobotę 107 kolarzy uczest­
niczących w 36 Wyścigu Dooko 
ła Polski rywalizowało na tra­
sie pierwszego etapu długości 
154 km z Warszawy do Włocław 
ka. Pierwszy etap WDP nie na­
leżał do najłatwiejszych, trasa 
wiodła typowo polskim równin 
nym terenem, lecz warunki at­
mosferyczne były niesprzyjają­
ce. We znaki dawał się kola­
rzom ulewny deszcz.

Walka rozpoczęła się już przed 
pierwszą premią na 22 kilome 
trze. Zaatakowało 3 kolarzy uzy 
skując jednak nieznaczną kilku 
nastosekundową przewagę nad 
peletonem. W tym też momen­
cie poznaliśmy pierwszego pe­
chowca tegorocznego wyścigu. 
Był nim Guilain Delamotte 
(Francja), zawodnik jadący z 
numerem 13. Po drugiej lotnej 
premii na 55 km nastąpiła duża 
kraksa w końcu peletonu. Bra­
ło w niej udział kilkunastu ko­
larzy. Po kraksie, na 65 kilome­
trze nastąpił kolejny atak i duży 
peleton podzielił się na dwie

Młodzi kolarze Kaliskiego 

w finałach VI OSM
Dużym sukcesem młodych 

kolarzy z woj. kaliskiego zakoń 
czyły się eliminacje strefowe 
w kolarstwie szosowym do fi­
nału ogólnopolskiej spartakiady 
młodzieży.

Zawodnicy z Włókniarza Ka­
lisz, MLKS Raszków i Victorii 
Jarocin przewodzili stawce ko­
larzy w kilku konkurencjach. 
W kategorii juniorów młodszych 
wyścig indywidualny na czas 
wygrał Mirosław Heitzman, w 
tej samej konkurencji, w kate 
gorii juniorów, czwarte miej­
sce zajął Waldemar Palczew- 
ski.

W wyścigu juniorów ze star 
tu wspólnego na 120 km Roman 
Duczmal zajął drugie, a W. Pal 
czewski trzecie miejsce.

W finałach ogólnopolskiej 
spartakiady w Toruniu, w ka- 
tegeańi juniorów młodszych w 
wyścigu na dystansie 100 km zo 
baczymy też Pawła Trzcińskie 
ge i Marka Jarmuszczaka. W 
wyścigu drużynowym juniorów

Hiszpańscy kierowcy triumfatorami

39 Raj* hłski
21 załóg, z 23, które wyru­

szyły w piątek wieczorem na 
trasę drugiego i ostatniego eta­
pu 39 Rajdu Polski zamełdowa 
ło się w sobotę na mecie na 
wrocławskim Stadionie Olim­
pijskim. Ostatni etap tegorocz­
nego rajdu przebiegał w więk­
szości krętymi górskimi szosa­
mi w rejonie Wałbrzycha, Bzier 
żoniowa i Kłodzka, gdzie na 
odcinkach specjalnych cały 
czas toczyła się wspaniała wal­
ka między dwiema załogami ry 
walizującymi o zwycięstwo — 
HiszpanaTni Antonio Zanirii i 
Juanem Petisco i załogą RFN 
Johenem Kleintem i Gunterem 
Wanderem. Zanini poniósł po­

wyróżnienie zasługują z pewnoś­
cią wszyscy startujący w tej dys 
cyplinie reprezentanci, naszego re 
gionu.

Interesująco wypadłe łuczni- 
ctwo. Wrocławskie Igrzyska po 
twierdziły wzrost poziomu inwali 
dów w tej dyscyplinie sportu. 
Żeby liczyć na miejsce w ścisłej 
czołówce, trzeba dziś strzeteć w 
granicach iMt punktów w miądzy 
narodowej klasyfikacji FIS A. Tym 
bardziej trzeba więc docenić 
I miejsce wywalczone przez po­
znańskich łuczników. Najlepiej 
spisał się Wojciech Szymańczyk, 
który na wszystkich dystansach 
był bezkonkurencyjny, osiągnął 
rezultat 1247 pkt. i zdobył 5 zło­
tych medali. Lekkoatleci zdobyli 
łącznie 8 złotych, 5 srebrnych i 
8 brązowych medali.

Emocjonujący był przebieg ztna 
gąń ciężarowców. Inwalidzi star 
lują w pozycji leżącej. Podejście 
uważa się za udane, jeśli zawód 
nik udźwignie sztangę do wyproś 
towanych łokci. We Wrocławiu 
uzyskano kilka świetnych wyni­

grupy. Nie trwało to jednak dłu 
go. Po 7 kilometrach znów wszy 
scy jechali razem. Krótko po 
tym nastąpił kolejny atak w wy 
konaniu Santysiaka i Charuc- 
kiego.

Po kilku kilometrach dwójkę 
kolarzy wchłonął peleton.

Autorami następnego ataku 
było 10 kolarzy, wśród których 
znaleźli się: Holender Greida- 
nus, dwóch Włochów — Gio- 
vanni Bino i Ivo Gobbi oraz 
siedmiu Polaków — Michalak i 
Walczak z drużyny reprezenta­
cyjnej oraz Banaszek (Legia), 
Bar (Orzeł), Cieślak (Start), 
Charucki (Metalowiec) i Skrzy­
pek (Stal). Dziesiątka ta stale 
zwiększała przewagę nad pele 
tonem, która na 120 kilometrze 
trasy wynosiła 3,20 min. Do me 
ty nic się nie zmieniło. Odpadł 
jedynie z prowadzącej grupy 
Tadeusz Skrzypek, przyjeżdża­
jąc ze stratą 1,16 sek. do zwy­
cięzców. Najszybszym na fini­
szu na ulicach Włocławka oka 
zał się reprezentant Włoch Gio 

młodszych i juniorów również 
zobaczymy kaliskie zespoły. 
Pierwszy w składzie Mirosław 
Hezman, Grzegorz Dąbrowski, 
Paweł Kowalski i Jacek Kas­
przak, a drugi w zestawieniu 
Krzysztof Dąbrowski, Wojciech 
Dąbrowski, Marian Smołoga i 
Dariusz Adamiak.

Dzisiaj rozpoczynają się na to 
rze kolarskim Włókniarza w 
Kaliszu strefowe eliminacje w 
kolarstwie torowym. Na star­
cie zobaczymy reprezentacje 13 
województw z Polski północnej 
i zachodniej — łącznie około 140 
młodych kołarzy-torowców. 
Pierwszego dnia odbę­
dą się wyścigi na 500 
i 1000 m, we wtorek fi­
nały na 2 i 4 km, w środę fina 
ły na 3 i 4 km, a ostatniego dnia 
w czwartek wyścigi dystansowe 
na 10 i 15 km. Program czte­
rodniowych zawodów przewi­
duje rozgrywanie eliminacji i 
fisiałów od godziny 10 do 19.

(mj)

ważne straty punktowe na jed­
nym z odcinków specjalnych, 
aie jadąc doskonałe odrabiał 
cenne sekuedy na następnych 
odcinkach.

Nieoficjalne wynika 39 Sa­
mochodowego Rajdu Polski:

1) Antonio Zanini — Juan Pe- 
tisce (Hisapania) „Fiat 131 A- 
barth” — 18 8774 pkt.,

2) Johen Klein — Gunter Wan 
der (RFN) „Opel Ascona” — 
19 016,8 pkt.,

3) Billy Colman — Martin Hol 
mes (W. Brytania) „Ford Es- 
cort” — 19 443,6 pkt.

4) Attila Ferjancz — Janos 
Tandari (Węgry) „Renuałt 5 
Alpine” — 20 -.009,9 pkt. (PAP)

ków. Za najlepszy uznano rezul 
tat Jerzego Kuskowskiego, rep’-e 
zentującego obecnie Warszawę, a 
do niedawna trenującego w sek­
cji ciężarowej poznańskiego Star­
tu. W wadze lekkiej podniósł er 
204 kg co jest nowym rekordem 
świata w tej kategorii wagowej. 
Z poznaniaków wyróżnił się Ka­
zimierz Dutkowiak, który w wa­
dze średniej wynikiem 172,5 kg 
wywalczył srebrny medal.

Konkurencją o dużych walo­
rach widowiskowych jest koszy­
kówka na wózkach. Po raz pierw 
szy została wprowadzona dc pro 
graniu Światowych Igrzysk Para 
plegików, które corocznie odbywa 
ją się w Anglii. W Polsce inwa­
lidzi grają w koszykówkę dopiero 
od kilku lat. W Poznaniu sekcja 
koszykówki na wózkach działa od 
pół rpku W rozegranym na 
Igrzyskach finale turnieju piłki 
koszykowej na wózkach poznania 
cy uplasowali się na czwartej po 
zycji.

vanni Bino, wyprzedzając Le­
chosława Michałka oraz Grze­
gorza Banaszaka.

Wyniki: 1. Giovanni Bino 
(Włochy), 2. Lechosław Micha­
lak (Polska), 3. Grzegorz Ba­
naszek (Legia).

Zwycięzcą II etapu Wyścigu 
Dookoła Polski — jazdy indy­
widualnej na czas na dystansie 
29 km został Jan Jankiewicz 
(Polska) — 37.41,53, przed Ry­
szardem Szurkowskim (Metalo­
wiec) — 37.45,74 i Krzysztofem 
Sujką (Polska) — 38.07,98.

Liderem wyścigu jest Lecho­
sław Michalak (Polska) — 
6:08,53, który wyprzedza Grze­
gorza Banaszaka (Legia Warsza 
wa) — 6:08,53 oraz Henryka 
Charuckiego (Metalowiec) — 
6:09,14.

Dzisiaj kolarze walczyć bę­
dą na trasie III etapu Włocła­
wek — Września. Przyjazd na 
metę na stadionie Zjednoczo­
nych przewidziany jest o godz. 
16.50. (PAP)

Sukces jeźdźców
w Bratysławie ,

Główna nagroda „Grand 
Prix — 79” międzynarodowych 
zawodów jeździeckich CSIO w 
Bratysławie przypadła Huber­
towi Szakiewiczowi (Polska). 
Jadąc na koniu „Rozmaryn” u 
zyskał on 1460 pkt. — 90,66 i 
wyprzedził Elmara Grundela 
(RFN) — „Worodow” — 1300 
pkt, — 89,25 i Helgera Hechta 
(RFN) — „Trout stream” — 
1260 pkt. — 86,09.

Dalsze miejsca zajęli: 4. Pe 
ter Zobel-Wessely (Austria) — 
„Kanari” — 1260 pkt, — 89,90, 
5. Krzysztof Ferenstein (Pol­
ska) — „Kobryn” — 1220 pkt. 
— 86,02, 6. Jan Kowalczyk (Pol 
ska) — „Artemor” — 1120 pkt. 
— 86,10, 7. Wojciech Hartman 
(Polska) — „Ganges” — 1060 

•pkt. — 82,74, (PAP)

Rekordy świata 
pływaków USA

Amerykanka Mary Meagher 
ustanowiła podczas odbywają­
cych się w San Juan igrzysk 
panamerykańskich rekord świa 
ta w wyścigu na dystansie 200 
m st. motylkowym uzyskując 
czas 2.09,77.

Amerykanin Jesse Vassallo 
podczas igrzysk panamerykań­
skich w San Juan ustanowił re 
kord świata w wyścigu pływa­
ckim na dystansie 200 m st. 
zm„ uzyskując czas — 2.03,29.

Harcerze z My wśród najlepszych żeglarzy

Podczas ostatniego apelu VH Harcerskich Mistrzostw Żeglarskich w 
Kiekrzu, zastępca Naczelnika ZHP — Piotr Łapa, wręcza puchar 
przedstawicielom Chorggwi Gdańskiej.

\ 1. ' Fot. — R. Królak

Bardzo popularne jest żeglo 
wanie wśród harcerzy; Uczest­
niczą oni w wielu rejsach dale­
komorskich. Chorągiew poznań 
ska zrzesza ponad 600 harcerzy 
żeglarży, w tym około 300 po­
siadających stopnie żeglarskie. 
Wyróżnieniem dla poznańskiej 
organizacji harcerskiej było or­
ganizowanie na Jeziorze Kier- 
«kiflit..ęd 23 caerwca do 7 lipca

B. Borg znów najlepszy
Dokończenie ze str. 1

cięstwem Amerykanina 7:6. W 
drugim łatwe zwycięstwo od­
niósł obrońca tytułu, w trzecim

Szwedzki tenisista B. Borg po raz 
czwarty z rzędu wygrał turniej 

wimbledoński.
Fot.' — CAF

Rozstrzygnięcia w ligach hokeja na trawie
Kończą się rozgrywki I ligi 

hokeja na trawie. Czwarty i os 
tatni turniej ligowy grupy A 
rozpoczęty wczoraj trwać bę­
dzie do wtorku. Turniej grupy 
B zakończono w miniony pią­
tek w Gnieźnie. Zapadły też 
rozstrzygnięcia w n lidze.

W rozpoczętym wczoraj na 
boisku Grunwaldu w Poznaniu 
czwartym turnieju grupy A 
obrońca tytułu z roku 1978 
Lech pokonał w pierwszym me 
czu Wartę 1:0 (1:0) zdobywa­
jąc jedyną bramkę ze strzału 
Mańki w 26 minucie. Dzięki 
temu kolejarze już zapewnili 
sobie wicemistrzostwo Polski. 
Warta wystąpiła bez Otula - 
kowskiego (urlop wypoczynko­
wy) i Kaźmierczaka (kontuzja). 
Szanse „zielonych” na zajęcie 
przynajmniej trzeciego miejsca 
po tej przegranej znacznie zma 
lały.

Znacznie ciekawsze było dru­
gie z wczorajszych spotkań. 
Nowo kreowany mistrz Polski 
Pocztowiec pokonał w nim LKS 
Rogowo 6:2 (4:2) zdobywając 
bramki ze strzałów: Merlinge- 
ra 3, Krusia 2 (obydwie po 
krótkich rogach) oraz Dereziń- 
skiego. Gole dla LKS, który 
mimo wysokiej porażki do koń 
ca prowadził grę otwartą, a 
nawet dość długo przeważał po 
'przerwie, uzyskali: Włodzi­
mierz Stanisławski i Jan Ku­
brak.

Dzisiaj o godz. 16 Warta 
zmierzy się z Pocztowcem, a

VII Harcerskich Mistrzostw Że 
glarskich. Do Kiekrza przyje- 
zchali reprezentanci 16 chorąg­
wi, w sumie około 200 osób. W 
klasie „Optymist” rywalizowali 
harcerze w wieku od 7 do 13 lat, 
w klasie „Cadet” młodzież od 
10 do 16 lat i windsurfingu bez 
ograniczeń wiekowych.

W czasie mistrzostw druhny 
i druhowie nie tylko żeglowali 

znów lepszy był Roscoe Tanner, 
który popisywał się kapitalny­
mi zagrywkami, a zwłaszcza 
asami serwisowymi. 20 z nich 
w ciągu całego meczu znalazło 
się w polu serwisowym Szwe­
da.

Do sensacji jednak nie do­
szło. Borg grający słabiej niż 
w pojedynku półfinałowym z 
Jimmy Connorsem po 37 minu 
tach wygrał czwartego seta 6:3 
i piątego 6:4, popisując się wspa 
niałą koncentracją. Było to już 
27 zwycięstwo Borga w histo­
rii jego dotychczasowych wy­
stępów w Wimbledonie. Wspa­
niała seria 27 występów — 27 
zwycięstw.

Finał gry mieszanej: Bob He 
witt, Greer Stevens — Frew 
McMillan, Betty Stove 7:5, 7:6.

W finale gry podwójnej ko­
biet Billie-Jean King i Marti­
na Navratilova pokonały Betty 
Stove, Wendy Turnbull 5:7, 
6:3, 6:2. Jest to już 20 tytuł mis­
trzyni Wimbledonu zdobyty 
przez Billie-JeanKing w histo­
rii jej dotychczasowych wystę­
pów w Wimbledonie.

W finale gry pojedynczej ju­
niorek Mary-Lou Piątek (USA) 
zwyciężyła swoją rodaczkę Aly- 
cie Moulton 6:1, 6:3 Wśród ju­
niorów triumfował Rameshy 
Krishnan (Indie) pokonując w 
fianle Daivda Sieglera (USA) 
6:1, 6:2. (PAP) 

o godz. 18 Lech z LKS. Oby­
dwa mecze także na boisku 
Grunwaldu przy ul. Swierczew 
skiego.

♦ ♦ *

W zakończonym w miniony 
piątek w Gnieźnie turnieju 
grupy B o miejsca 5—8 do os­
tatniego spotkania trwała wal­
ka o lokaty: piątą, szóstą i siód 
mą między miejscową Spartą, 
AZS WSWF Katowice i Sie- 
mianowiczanką. Oto komplet 
wyników tego turnieju: Sie- 
mianowiczanka — Sparta 2:1 
(1:0), Stella Gniezno — AZS 
0:2 (0:1), AZS — Siemianowi- 
ezanka 2:2 (0:0), Stella — Spar 
ta 0:2 (0:1), AZS — Sparta 0:1 
(0:0), Siemianowiczanka — 
Stella 1:0 (0:0). Zwycięstwo w 
ostatnim meczu dało piąte 
miejsce Sparcie — 32 pkt, szó 
ste — Siemianowiczanee 31 pkt. 
i siódme akademikom z Kato­
wic 30 pkt Ósma Stella (18 
pkt.) wraz z dziewiątym w ta­
beli I ligi Startem Gniezno 
walczyć będą w barażowym 
turnieju z drugą (Budowlani 
Wrocław) i trzecią drużyną H 
ligi (Pomorzanin Toruń)- o pra­
wo dalszych występów w I fi­
dze (uzyskają je dwie pierw­
sze drużyny w tym turniej^. 
Turniej odbędzie się w dniach 
13—15 bm. na boisku Grtmwall 
d« w Poznaniu.

Z I ligi spadł Górnik Sie­
mianowice, który zajął ostat­
nie miejsce. Natomiast do eks­
traklasy awansowała Polonia 
Środa Wielkopolska. (ad) 

ale także wspólnie bawiS sśę 
przy ognisku, zwiedzać i odby­
wali żeglarskie szkolenia. Har­
cerskim zwyczajem dzień wy­
pełniony był od rana do wlecz© 
ra.

Największa rywalizacja była 
wśród żeglujących na „Cade- 
tach”. Pierwsze miejsce zajęła 
załoga Jacek Kędarski — Ma­
rek Zakrzewski (Bydgoszcaj, 
przed załogą Mariusz Tirej — 
Tomasz Kasiak (Legnica) i za­
łogą Ireneusz Czarnecki — 
Zdzisław Mudraff (Gdańsk). W 
klasie „Optymist” pierwsze 
miejsce zajął Bohdan Góralski 
(Gdańsk), przed Tomaszem Sta­
wskim (Gdańsk) i Maciejem 
Grodzkim (Bydgoszcz). Świetnie 
spisali się harcerze z Chorągwi 
Pilskiej startujący w kiasie 
windsurfing. Piotr Biruła zajął 
pierwsze miejsce a drugą loka­
tę wywalczył Jan Janik. Na trze 
ciej uplasował się Grzegorz 
Lichwa (Legnica).

W punktacji zespołowej pu­
char Naczelnika ZHP zdobyła 
Chorągiew Gdańska. Drugą lo­
katę zajęła Chorągiew Pilska, 
wyprzedzając Chorągiew Byd­
goską. Dopiero siódme miejsce 
przypadło harcerzom Chorągwi 
Poznańskiej, (h)
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